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ROK IV 

BIERUT ltrezydent 
bjqł rote 

nad akcją 
w.ymiany ku\turalnej ·polsko. rarlzieckie 

WARSZAWA PAP. - Prezydent Rzeczypo· 
spolHej Polskiej Ob. Bolesław Bierut IJ?rzyją~ 
d<>-Jega<:ję T·wa Przyjaźni Pol-sk<J - Radzieckie] 
v.· o~;obach: prezesa zarządu głównego m•n. 
Henryka $w'ą t.kows.k'rgo, se'kretarza g'=neral
nego ob. Stan ~-sława Wrońskiego i członka pre 
:z.vd um zarządu głównego ob. Zofii Wasilikow 
6kiej. 

Po wysłuchaniu iniorma<:_ji o działaJności or 
gantzacji, Prezydent WY'raz1ł .zgodę na ob•ęc.e 
'PrDiekto ratu nad zain.icj.owaną pr~ez T-wo 
Przyjaźni Polsko - Radz1ecioe1 akqą wymia
ny kul uralneJ i :pogłębienia przy j aźni polsko· 
rild 7.' ck •eJ realizowaną w pa.ździerniku br." 

Arab wie utworzyli 
_ „rząd tymczasowy•' 
na okupowanych teryto-

riach Palestvnv 
PARYŻ PAP - Z Kairu donosi agencja 

Fra!lce Pre.s\Se, że komitet polityczny Ligi A
rabskiej powz;ął z.asadniczą decyzję w spra
w:e u tworzenia arab-okiego rządu palestyńskie 
go. Kom:tet uważa jednak, że nie należy do 
j ego kompelen.cji ustala'1ie formy i składu 
!lego rządu, wobec czego komi1et administra
c y jny dla „wyzwolonych te.rytoriów palestyń
E>kkb", zorganizowany w ubiegłym miesiącu 
:pod egidą Ligi, za-staje uznany za „rząd tym
czasowy" aż d-0 czas<\! zebrania się ikon-styitu
anty. D-0 komiketu admini6tracyjnego dokoop
towane będą nowe osobistości, wybrane przez 
wysoki komi1e1 arrubski pod p.r.zewodnictwem 
muftiego Jerozolimy. Komitet poJi·tyczny Ligi 
Arabskiej pragnie, by Arałx;lwi~ palestyńscy 
6formowali rząd tymczasowy je-s:zcze w bieżą· 

...-<·;:~~';}:", .\~··;Ci ó' dn.•1 • cel wyµrzedze11ia generał· 
111 ego zgromadzenia ONZ. a czele komitetu ad 
m •nistracyjnego mianowanego przez Ligę A· 
tabj;ką, stoi jako pre-zes Ahmed Hilmi Pasza, 
.\J. g~neT<tł tu·re-ckl, obecny gubernator Jero'Z.<>
l imy. 

numeru 3 zł 

ROBOT.NICZEJ 
ŁODż, WTOREK, DNIA 14 WRZESNIA 1948 ROKU Nr. 252· (11871 

Maurice Thorez. wzy\.va lud francuski. do zj!dnoczenia s~ę '!1' imię 
walki z narzuconym przez reakc1ę · gabinetem Queutlle a 

PARYŻ PAP. - Przywódca Francus·kiej Pa• 
tli Komunistycznej Maurice Thorez wygłos:l 

w Dijon przemówienie przed 20-tys.ięczną rze
szą robotników. W przemówien:u swym Tho-

rez omówił obecną 

Francji: 
poli•tyczną sytuację we skutki tzw. „planu Mayera", a obecnie gmzi 

„Nędza klasy robotniczej rośnie! Roootn;cy 
francuscy, rzemieślnicy i chłopi odczuli jt:ż 

O trzeciq audiencję u Stalina 
proszą przedstawiciele pań tw zachodnich w Moskwie 
L01\"DYN PAP. Jak dowiaduje s1 ę agen- Podsekretaq. stanu USA Robert Lovett 

cja Reutera, przedstawiciele mocarstw / za- i rzeczoznawda departamentu stanu Charles 
chodnkh w Moskwie mieli omówić vl clą- B-0hlen, którzy w ciągu ubiegłego tyg?dnia 
gu poniedziałku szczegóło~y ra~rt na te- odbyli konferencję z sekretarzem stamJ Mar 
mat rozmów 4 gubernatorow wojskowych w shallem i amba$adorem brytyjskim sir Oli-
Niemc;zech. Według tnformacji z \V'aszyng- · · d · Jo t 1 . 
to 'bl""' h d · h eki' ne J·est ver Franksem, rozma'W'1all w rue zie -. e e-nu w na3 u.Szyc mac acz wa . . . . . 
uzgodnienie polityki m'Jcarstw zachodnich foruczme z Londynem .1 Paryzem. Fran:01s 
przed wystosowaniem prośby o trzecią a.u- Seydoux, doradca polityczny . francuskiego 
dienilję u generalissimusa. Stalina. Żródla gubernabra wojskowego w Niemczech, wro 
waszyngtońskie zwriaca.ią jednak uwagę na cił w niedzielę samolotem z Berlina do Mo-
wahania Francji. skwy. 

•• Sukcesy arm11 Mar kosa 
RZYM PAP. - Radiostacja Wodnej Grecji 

donosi, że jednostki armii demokntycz.nej wy 
parły po zaciętych walikach oddziały a.rmii a· 
leńskiej z rejonu góry Parnas. Armia demo
kraty=a panuje na całym odcinku frontu 
Parnas - H (' ' odleqłoki kiłki.1dzi~1ę
ciu khn. od Aten. 

Artyleria wojsk demok.ratyczn.ych zbombu
dowała lotnisko Sates w po·blizu Salonik, za
dając nieprzyjacielowi ciężk.ie straty. 

Na odcinku Vitsi - Florina toc.zą silę w dal
szym ciągu wa-Lici. W wynilku kontrataków. 

oddtiały <lemokraty<:zne .zajęły ki:lika wa.żinych 
punktów etrategicz.nych w rejonie Dend!ocho 
ri - Jeropinghy. 

W Macedonii środkowej wojGka demokra
tyczne atakuj~ umocnione stanowiska ni~rz:y 
jadela Asprovalta i Chals1cLga. 
PARYŻ PAP. - Rozgłośn; a Wolnej Grecji 

don-0si. że w rę<:e armii demok,ratycznej wipadł 
rozkaz dzienny, podp'sany przez jedn~o z ge 
neraló armii ateński e). Rozkaz ten za•powia
da użycie gazów trujących przeciwko wojskom 
generała Morkcrsa. 

im nowy plan wyzys<k:u L plan Queu;lle·a. 
Od chwili, gdy komuniści wstali usu:iięci z 
rządu, sytuacja gospodarcza. Francji s~e 6.:ię 

pogarsza. Ka.pitalisci amerykań.sey grożą, że 

gdyby do rządu powrócili przed6tawiciele ludu 
francuskiego, wszelka pomoc w ramach p!a· 
nu Marshalla zostałaby natychmiast cufn ęta. 
Czy suwerel'l'llość Francji nie stała s11i pus') m 
frazesem, jeżeli wszystkie rozkazy .dą z Wa· 
szyngtonu". 
Mówiąc o nowym rządzie francuskim, Tho· 

rez oświadczył: ,,Premier Queuille, który był 
już 22 razy ministrem, powiedział otwarcie, 
że nie bierze na siebie żadnych zobow,ą:wń w 
sprawie plac robotniczych. Można wiąc PIZY· 
puszczać, że obiecany zasiłek w wysoko~cl 
2.500 franków dla wszystkich robotników fron 
cuskich nie będzie wypłacony". 

Następnie mó~a podkreślił kontakty nn-we· 
go rządu z kołami gaulli-stow.skimi i 6twie:;fa1ł, 
że masy pracujące domagają si~ i będq się do 
magaly rządu jedności demokratycznej. 

W zakończeniu swego pnemow1en.ia przy· 
wódca komunistów fran.cu-skich we.zwał wszy• 
stkich patriotów i soc.zerych republi!kanów do 
zjednoczenia 6ię dla walki przeciwko reakcji. 

1.1J1t. l"l"ll.IUl·:1111.:tHl!ltnlUM l lmTIIT!m!A!llillllllll;l''llll!lllllnl'1łtl'lllA"ll!l!'li'IJ!llll:.l'!l•'l>ll 

Prezydent Gottwald 
na urlopie 

· rytyjscy agenci 
podburzyli Hindusów przeciw Muzułmanom. Napad wojsk Hindustanu na Hajderabad 

Indiach 

PRAGA PAP. - Prezydent republiki cze· 
cho.słowackiej Klement Gottwald wraz z mał· 
żonką udali się samolotem na Krym, g<l:z.ie 61Pę 
dzą wakacje, Na lotnioSlku prezydfill!ta żegnali: 
premier Z.,apotocky wraz z całym gabimetem, 
ambasador dziecki - Silin, sekretan gene
ralny part komunn&tycznej - Slans<k:y, oraz· 
j)'l'Zedstawiciele władz rządorwych. 

Konferencja w Paryżu 
LONDYN P.(>.P. 

W poniedziałek o 4-ej 
rano czasu miejscowe 
go airmia hinduska 
wkr.oczyła do Hajde
rabadu, ostatniego 
~sięs-twa Indii, kt6re 
n'.e dołączyło s.ię do 
'.adnego z dwóch no
wych domfaiów: Hin· 
C:ustanu ,j Pakistanu. 
'Tatarcie armii hin<lu· 
' kiej rozwinęło 6Jię z 
J-ch &tron: od półIW
cy, zachodu i południc 
wego wschodu. 

Kom'Ulllliika.1 mtdu 
hinduskiego motrNu· 
je 'inwazję fakttem, że 

a7ąd Hajderabadu odrzucił żądania w sprawie 
a:ozwi ą ~nia od<lZJałów razakarów, zaoho'Wllją· 
cych 6; ę <Lgręsywnie wobec Hindu'S'tanu, <>raz 
ulatwieniii powrotu wojsk hinduskich do mia• 
e.111 Sekunclerabad (daw .JY wielki o·bóz wojsk 
ibry\ isko - indyj&k.i<::h). 

Raz~l ~rowie, o których mówi komu.niUt, 
lflą muz hnańs<k:ą 01rganizacją wojslk:oWll. 62·let 
mi władca Ha jderabadu zwany „NJzamem" jes>t 
równ i eż muzułmaninem. 17 milionowa lud-
11'.J ŚĆ ,tego kra.ju -składa S<ię jednaBc w 80-dtt pro 
~entach z Hindusów. 

NlZOJ/l 

Ha.jderabadu 

Wo jska h'..nduslde zajęły jui kłl'ka mniej· 
6Z. rh m ias t. 

• • • 
iLO YN PAP. - Według doniesień :i: New 
JDelhi Wajs.ka hinduskie wkroczyły już do Haj 
d e rabanu na głębokości SO k!lm. i za.jęły ih. in. 
węzeł kolejowy Naldrug. ,Na tym odcinku woj 
eka Haide-rabadu, dys.1>onujące lo,tillicflwern, srt.a 
w ialy d-05(: silny opór, Na inlllych odcinkach 
e.rrn ia inwazyjna n .ie spotkała s·ię na razie z 
"-'iekszym .°'POrem. Radio Hajderabadu dooosi 
o vnm ocn:eniu ga•rnizonu w Sekunderabad i 
wzywa Jud śr do stosowa!llia środków obro
ny. l(lrzeciwlotnl<l?.'ej. Wajs.ka hoinduskde :iacie· 
.raią z 3-ch .prowincji, graniczących z Hajdera· 
łladem: z Bom aju na zachodzie, :i: MadraSi\l 
lila południu i z pr-0wincji centntlnych na pół· 
nocy. 

LONDYN PĄP. - L<>ndyń'Skie kola poinfor· 
mowane 2apoW.adają, ie rząd ,l{a}derabadu -
bez.pośrednio lub za poŚ'Tednictwem swych 
p rzed;;.\awicleli w Londynie - prześle telegra 
fkznv dDel dO 1>ek.retarza aenera.lneao ONZ -

o zwołanie gpecjalnego posiedzenia Rady Bez kra.ju w celu „przywrócenia pokoju" ii :tapew-
pieczeńs.twa. I nienia bezpieczeńs1wa przyległych obszarów. 

w sprawie byłych kolonii włoskich 
PARYŻ PAP. - W poniedz.iałe'k o godz. 

15.30 raz.poczęły .się obrady przedstawicieli -' 
wielhch mocar-stw w ·sprawie przyszbki b. 
kolonii włoskich. 

* * * Działania wojsk hinduskich mają - jego zda-
LONDYN PAP. - Dowódca południowej ar I niem - charakter „akcji policyjnej". Po za

mii hinduskiej gen. Rajendras.imhji ogłosił o- kończeniu tej akcji naród Hajderabadu ma u· 
dezwę do ludności Hajderaba<lu oświadczają- zy.s!kać mo7mość zadecydowania o swym czą
cą, te wojska hind~e Wlkraczają d~ tego dzie i o stosunk11 kraju do Hindustanu. 

Mordercy 'Z u-Klux-Klanu 
przeprowadzają krwawe wybory w południowych stanach USA 

Ob.rady zagaił milń&ter spraw zag:an'.cznych 
republiki francuskiej Robert Sohuman. Na <"Ze· 
le delegacji radzieckiej sfo.i wiceminister 
S'Pra.w zagranicznych ZSRR Andrzej Wysryń· 
ski. Stany Zjednoczone reprezen·tuje o>mbasd· 
dor amerykański w Londynie Lewis Doug!a-s, 
a Wieliką Brytanię - mini'Ste•r stanu Hector 
Mac Neil. 

NOWY JORK PM. Zn.my faszysta Tal· 
madge, cz:łonek organizacji Ku..Jaux-Klanu, 
osiławiony prześladowca. Murzynów, został .,.. 
brany z ramienia partii demoikraty<:znej guber 
natorem stanu Georgia. 

Wybory odbywały się w 111tmosferze niesly 
chanego terroru. W mieście Alston <:złonkow1e 
faszystowGkiej organiu.cji Ku-Klux-Klan za· 
mordowali żonę i 5 dzieci Murzyna Niksona , 
doma~aJącego 6ie dla siebie ruawa 11łosowa· 

Wallace oskarża Trumana 
NOWY JORK PAP. - Kandydat na pr€ZY• 

den.ta USA z ramienia. Partii Postępowej, Hen· 
ry Wallace, przemawiając w Baltimore, pod· 
dał ostrej bytyce polHykę prezydenta Tru· 
mana. Mówca etwierdził, że wielkie koncerny 
rugdy j~zcze nie c;eszyły się taki:n popar• 
dem rządu i nie ciągnęły takich zy-sków z je· 
go polityki, jak obecnie. Rząd Trumana oddał 
władzę w ręce prowodyrów z Wall-Street i 
wojskowych. Wśród 125 osób mianowanych 
przez Trumana na wysokie .stanowiska w ai;. 
m:ni.stiracji - znajduje się 57 przedstaw;cieli 
aorm1d, lub wielkiego kapitału. 

Wallace wskazał, iż oświadczen:a Trumana. 
mające rzekomo świadczyć o jeg? postępo· 
wych ;poglądach, w rzeczywistości podyktowa 
ne były wz.ględami WY'borczymi. Truman mó· 
w:ił o rozszerzeniu praw obywatelskich, jed• 
nakż;e :nie zniósł dyskryminacji ra.soowej w ar· 
mii, a nawet wydał osławiony roz,.K.az w spra· 
w;<i badania lojalnoścd urzędników pdi1stwc· 
wych. Oskarżając przeciwników o wywoływa 
nie lristerLl w USA, Truman składa O!'ędzla w 
ikongresie, które wywołują ten sam skutek. 
Wallace oświadczył, że gdyby prez. Truman 
rzeczywiście chciał uchylić ustawę antymb.•t• 
niczą Tatfta - Hartley'a, to wystąpiłby prze• 

nia. Podczas wyborów dopuszczono s.ię ollJrzy ciwik.o członkom kongresu z własnej pa;tti, 
mich fałszerstw. Człolllkowie komisji wybor· którzy wypowiedzi-eli się za tą ustiwą. 
czych bez.pr-a.wnie wykreślali ze &pisu Murzy· Wallace zażądał w końcu, a.by rząd •Aryku· 
nów. . p ' ł i sam prowadz:ił przedsiębiorstwa przemy· 

Osoby p<>-deJrzane o poglądy pos~ępowe za- skiwe, produkujące samoloty bojowe. Dla 
trzymywano nie dopuszczając ich do urn wy· bezpieczeństwa USA - oś'Wi-a.dczył on - je6t 
b-0rf'.zych. rzeczą konieczną, aby tym przeds1ęoiorstwom 

Na ilustracji - członkowie zbrodniczego które nie mogą istnieć w warunikach produk.:: ji 
Ku-Klux-Klanu podczas swego generalnego J p<;>kojowej, .nie nazwalano prac<>wać dla wciJ• 
zaromadzenia w 6't.am.ie Geo«Jia. ny 



Portret Ernesta Bevina or ma ż koln i cł a r In i cz 
Na naarąine~ie 

N k b• t t • ł I d • • • • k Dziennikarz ll'Hrielski 'l'ruvor Evans na:a a u ą o Ję a zos a n ie ca a m o z1ez w1e1s a pisał ob!'lzerna biografię mini<ltra spraw 73 
WARSZAWA PAP. -"Onia 13 bm. w rnini- a w r. 1948 będzie uruchomionych tego typul Wy6m:i Minsterstwa Rolnic twa i R~forml g'ranic~nych·W. Brvtanii - Ernesta B~\·i~ 

steratw:ie Rolnictwa i Reform Rolnych odbyła szkól 540. Państwowe nieruchomości ziemskie Rolnych '.l.lllierzają do obj~la nauką cale/ mlo I na. !<s1a;r,ka autozyzowan~ przez p .. Bevma. 1 
się konfer„ncja prasowa, na której zapoznano uruchomHy 5 dalszych szkól śrPdnich. dzieży wiejskiej. cho~ m a rh:rr;ii-t nr ''rvrazme p anrg1ryc.zny, 
dziennikarzy z przebudową struktury i obec- l zawiera nrzeciPż S7.<'rP~ intere.c:;i1ją.cych 

nym s tanem ośw~atv rolniC7ej. w konferencji 8Pdz·1emy W31Czyc' pod Sztandarem· ffi3fkS.IZmU-leR·ln·l1ffiU ~~!~%ó~ó~~i~tr~:ei1.'t,!~~.ri~~ś~~~~~~-:ció!: wzi ął uclz,al minis ter Rolnictwa i Reform Rol '( - I kslfl:r.b J<.;va ni'l~. zaJął się w ob„7.ernym arty 
nych Dąb-Kocioł. d k K · h 1• Szczecinie solida- k1;1le ~nrawo~d11wca !11 ns k ie" •ski':f"o tygod.;. 

Dy-rektor departnmentu oświaty rolnicze j Nara y a tywów PPR w atowicac Olka „Nowo]e Wrem1a" - J ... eomdow. 
inż. Ponikow&ki podikreślił ogromny wzros t ryzują się z uchwałami sierpniowego Plenum KC PPR , Przy tej okazji. Leonidow przvtarza · teł 
z1.tpotnehowan ia na fachowców w rolnictwie, . , „ k 6 rharaktervstykę osobv lJ. B evina, skreślo-Doniosłe decy7. .J· e ostatniego plenUl!l Ko- KC mm tow Skrze~zewsld W d\SkUSJI t ł ' t d · ł h rty co wi ą7.e się ściśle z przebudową ustro ju rol- ' : . · · · · · · .ną przez \'-"' ll .n :l Z!a ;'Mho L il. nnr Pil . m itetu Centralnego PPR znajdują szeroki od ra rozwmęła się po referac ie, przemawiało _ PatQcję Strauss W ·m -""ie 
nego. W zwią7.ku z tym w bież. roku prze.pro- dźwięk w 1Jrganizacji partyjnej na terenie 23 mówców, którzy n a wiązali do wygłoszone . . . ' · SWOI . '"""""' 
wad1.0no reformę s1:k0Jn iotwa roln 'czego. c~łego kraju. We wszystkich miastach wo.ie- go referatu i d'.> 7..agadn i eń terenowych. musąuzn~ęct], z•:rstazł ze LSbotafforpilem Cnppsetm, 

Z an · ~ 7 463 3 I t · h k ·I · ct k ' h db .• · ' · d kt · . . . . k ta 1 v ,.., a z a ur arty za „ en-org «.owano . -en;<) sz.-o przy- wo z . ie o )'AilJ.ą sę o pr~wy. a ywow Między mnym1 pnemawiali .I se.re rz denrielewicowe".P" · · - -0,:a' r · dali 
1<poJ;obi1?n ia roln'czego, które kształcić będą tę pa~ty~nych, na ktorych or:iaw1a się '.e zag?- 1 KW PPR - tow. Kłos iewicz i woJewo~a sie do a rty jnei Ca~~:~ i d~sn .'~saJ ::nru~ 
młodz i eż wie ;ską, która musi pracować jedno dnienia. Będziemy o nich mformowa!i w mia I tow. Borkowicz. Po<ls4mowa nia d yskus11. st nm· p · · d ·. Attl Y B · 1 ,ą ł · zd' . . d ' J · rn l W rza . z1e "'C- eVlna. cześni e w go„podim;twa_s:h rod7'ców. Nauka rę nap ywania sprawo an. . ktora . wykazała eałko~; tą JC nomys n~~e Oto co niRnht 1ahonro:vstk:t Patrvef!ł 
lł'dh) wać się będz i e 3-4 riłzy tygodn iowo , w 540 W Ka tow cach w odprawie wz: ął udz'lał partyjnego aktywu woiewodztwa szczecin- Strauss 0 działaczu Labcm Party E · 
2-'etnICh szkołach średn ich nauka odb ywać cilonek i:Pkretariatu KC PPR tow. Ochab, 1 skicgo z uchwałami ostatn iego plenum KC śc' B . . r - rn~ 
s i ę będz ' e codz'ennie. /,qcznie te dwa typy władze Komitetu Wojewódzkiego w komple I PPR dokona li: I sekretarz KW - tow Kło- ieB eyi~ie: żn ć • Cl kt 

cie oraz 520 aktywi<tów z terenu woiewódz-

1 

siewicz i minister tow. Skrzec;zcwski. '' eviln b mo at nazwk. a racze1 --ret o.. 111kól obejmą w bież. roku 617 tys. mlixlz1eży. · • . . rem a ourzys ows iego towaz-zvs wa 
Szkolnictwo licealne &kupi młodzież , pra- twa. · • . . '.'fa zak?nczen;e nuady zost~ta. Jednogło- akcyjnego, ni:i. wyb]tnym dział""'!. m zwią.z 

gnącą ~i ę specjalizować w zawodz ;e rolni- Ob;,zerny referat na temat l_1chwał ostatnie ~nie. przy~ęta rezoluCJa w ktoreJ czytamy kowvm tradvcyjnego typu. Jego praca 
go plenum. ~c PP~. w;ygtow tow. „Ochab. m . innymi: zwiazkowa odbywa się z<1. biurkiem. a nie 

nym. W 1.94 Ece~c~. ksztak i ć się będą i~strnk PrzemawiaJący następnie w dy~kusJ1 pierw 1 „Narada akt ywu wojewódz.kiego. w w kopalni, cr.y fabryce On często Drz ma-
to.rzy rolni , spec1al1'c 1 w d7.1 ałach: adm1n1stra ;;zy sekretarz. KW PPR tow. Zenon Nowak Szczecinie w pełni s01Idary1uJe się 2: • t d ·kt t · dk 'l · · e • · , · 1 • 1 , h · / v 1 1 · . . . 1 . w1a oncm Y fl. ora, po .res fl l'J.C. z.e uwa con} 1'.7• spo ozie CZ} m, c m1 e ars.' im, Y o- nakre~l ' ł ~ 7,czegółowo linię postępowan i a dla uchwałam 1 pol1t ycznvm1 i organ zac:v.iny „ · "" d · 1 n!a rsk1m, hodowlanym, m/Pczarsl;1 m, rybac- W"7" . \k ich O"niw or"anizac'·1'n'-'ch celem ! mi s ·C'rpniowego p lenum Komitetu Cen- za .s1 ęk. ZA. ,.,ospdo arza, Ma rue za sł ug-łę swe~o 
k i J ~k ' '1f · · L' <l · 1 I ~ .. ,~ 0 

" '· , ' 1wiaz u zawo owe"'O a on ma o ąCJ:noscl m, pszcze ar .. · r . . 1 i.n. . ,cea po z i~ one 70' realizacji don i osłych zadań, które partia na· tra In ego. . . . duch owe· z robotnlk~mi„. 
"' ~ały na. trzy typy .. 63 hcea 3-le~n i ~ l 90 . stvo- s7 a stnwia przed sobą w obecn~·m okresi<'.1 Narada wzywa wszystkie organizac3e n .· J . ż . . . . 00 • 
ma . 73 hcea 2·letnie 2-go s topnia i 58 hceow W dyskus·i zabierało glos 35 mówców So p a rtyjne do grunlownC'g') przyswojenia „._,evm me mos1 n~Jmm~1~7:e ,O OPonl ~ 
4-letnich. Na pod:... reśl e nie. n sługu j e paw : ęk- l' d . ' . I J s·ę ~i pelm z uchwalamt I ~obie wielk ·ego i ccnnc"O dorobku ideo stronv swych k~l_e~ow, ]esh ta opo~c.ia 
Henie baby słuchaczy w lrceach roln iczych 1 aiyzo~~2 . 

1 ~ekla';'owal' w im'eniu akty. logicznee:o sierpniowc!'o "'plenum KC. <lo m oghhy llSZcznphc Je~o ';' l · d7e. 1~owią, że 
z 5.653 w roku ub. do 16.000 obecnie. P' enu~ ~ za . d l k I k „1 t . rea- 1 da nia głębok i e) ma;k„istowsk~ej oce- wh1dz~ swą i;ro;riadz1 ] :1k sk~ nwc„. Na„ . . \\u ca ego v. OJ ewo z wa onse w n nie I . . i vch•ni :u;t t rac1 rowr owflc"" e-dy mu ktoś Reforma obj ęła tez pr09ramy nauc1.an lt1. I J izować cele i zadania n asze i Partii. ny swej dotychczas'Jwe 1 pracy, do prze- · · ,: . :,. ł~d '1. . . · M .

1 
<i · h h . · . . b . h 1 T . d d · · · 1 · k . 1 k . . s okrv o no m.Je, Je ,.,o w ,, CZ'l iim ' tc1a zamicma ys ą przeWO n:ą O: ecn yc p1oqramow ]CS1 ~a .zakonc7.en.e ze rnn.1 UC wa.1 l Je no- prawa ZC~la Sl111 R CJ ty Y l l a:i; · sie ,.,; t>';Ch() je<>'O ?..decvd wanie_ W 9 da...tosowan~e ni1ucrnn 1a do obe<:nych po trzeb mvs lnie rezoluc 1 ę. w ktoreJ so!1darvzowal1 tyki blędow w ramach poszczcgo ,nych ·, · kł . • 'v' · " h I ·'--o p t 

ł d h W d „ « · · h ł · · · I 1 • g · h wsc1c osc. szerega c A•1mtir ar v wy.._ ~po ec1.no - gospo arczyc . prowa zune zo- się w pełni z uc wa amt s1erpn1'.>wego p e- ze&po ow or anizacy.1nyc · · , B · · · łb · · · 
s t ały nowe przedmioty m. in. ekonomia poli- num KC PPR W zrozumieniu ogromnych zadań Par- czuwa się, ze ey1!1.me mia Y me prz~CIW~ 
tyczna, organizacja roln 'ctwa, o.parta o ws'Pół 11 września. br. odbyła się w S7.czecinie w t ii na nowym etapie walki klasowej, w ko. dykt~tn~ze. J~Sb d~·J~at~r~m J1~z1~ ~>n 
rz~>ne po j ęc i a s.połe<:rne i eikonom icz.ne itp. sali kpnferencyjnej Wojewódzk iego Komit 0 -

1 
przededniu zjednocH'nia polskieg') ru- sam:„ ~ e~m„ z:;wsu; .Ja ~ Y ':

0 
e .re Ji9• 

1i n i ~ter Dab·KQ<"'ol prz ypomn 1a l d7 ienn ika- tu PPR wojewód1.ka narada aktywu PP_R·. w chu robotniczego, zew!·zemy nasze sz;-re z~mi:i;;· .;v .~:aza~/WOJ. pun r~ vn. zem\ e-
rzom, ż<'! przed wojną było rnledw1e 19 śred- której wzięło udr.iał około 600 aktyw1stow ~1 woko~o Komitetu Centra:ne~o, kt?ry vii:a . 0 H • 1 ę·:· imo: ze na, ~ngresac ~al' 
ni ch szkól rolniczych, a obecnie rorganizowa I ze S?,czecina i całe~o W')jewójztwa. dal świadectwo rcwolU<'YJneJ troski o ty.in~ eh . Bevm . za.siada wsrod delegatów_ „ 
n-0 ich JC/4. Szkól powiatowych analogicznych Referat sprawndawczy o p!enum s·i erpnio I czystość ideologiczną Partii i wierności trzyma. si ę o.d nich. zdale~a... . . 
do o/:>Pcnej 2-/etniel .nkoly średniej było 169, wo-wrześniowym KC PPR wygłosił członek idei marksizmu-leninizmu. „Bevm me moze srozyć Slę W Izbłe 

' Gmin i traktować jej tak jak kongresy par-

ł k I f b k b U SA 
tyjne. Ale jego zachowanie się wskaz-tde_ 

Of m 1 1 t r t f 
1 to' w ro n '1 w że demokratyczną, procedurę Izb - Gmin p a I. I a y S O W I a r y a n ~~fi:ti~Y~~~l~sz~~ra1~/:;tn~!:c; 

rozkazy, siedzą.c za swoim biurkiem. Z r6W. 
zapełnia kasy pancerne miliardami dolarów - wyd uszonych z amerykańskiego r obotnika ną gwałtownością reaguje na krytykę w, 

MOSKWA PAP. - I>ziennik ,,Krasnaja l wielkiego towan)'6twa. hutniczego oraz dyrek f gów zb.rojeniowych, propagatorami l p.odż!!ga Izbie Gmin, jak na zjazdach swojej part.IL 
Zwiezda" wskazuje na decydując11 rolę mono-. torem wielu innych korporacyj. Pomocnik mi· czami do nowej wojny. Rząd amerykański o- „Gdy Bevin znajduje się w towarzystwie 
pg.lów amerykańskkh w militaryzacji ·Stanów ni6tra ma.rynarki .Brun .jesot jednym z n~jbogat pano"'.any przez kli•kę militarys~ów J mon~- ~{~i~ kpt~~~3u U%ta pocza h~~~~o~~s:; 
Zje<ln(lczonych. Mono.pole ~erykańskie _ szych ludzi Stanow Zjednocz?nych, zas prze- ~ol ist.ow prze7:naczył ':' roku bte-ząc.ym 26 m t-

. d . .,_ . ęł Jb . k' wodnic-zący komitetu zasobow naro<io .vyr.h 11ardow dolarow, czyli 62 proc. budzetu na ce- udrękę kompleksu niepełnowartości. Wyn1!i pisze ?;Ienn l'"- - c1ągn y o rzym1e zys ·1 z . . · . . . . . .,..,.adz~ sobi'e za~- pvszałkn "ot,~ ~'"'""""'" 
1 

t . . . . b . b . Hill Jest znanym pr7emyslowcem. Przedstawi- le wo1,,J(owe. Sumy te idą rowmeż do kieszeni ,.,. -• UJ ,:„ .,„ """'~"'!"" 
o~ a me] wo1ny ~ o ecme . W7J 09acaią s:ę na ciele kliki woj.-kowej "toją na czele k:Jnc nr· koncernów. wa.niem w stoSlmku do tvrh, którzy S$ mt1 
SiCulek Tozpę1anej przez 61eb1e P6Ycho?:y wo- nów amerykansK.\cb 1 'l.arnzem -pnenika \'\ rln 'N"fk'..<t< 'Lh-t<>\~nł<0we r~~('!I 11n:ex m.<>- równi ... al bo niżsi_ „od niego pod W-7.alenP.nj 
jennej. WiP.lki koncern „General Motors" do- wszystkich de<"ydu jących ogniw aparatu pań- nopoli6tów amerykańs'!cich - łl.ońc?.y dzi.en- pozvCJl !"Qc)a1ne]; _ 
starczyi a.rmii amerykańskiej podcu6 M·ta•t- stwowego. Pozostają 011i równ iez w śc1sivm nik, - nakładają wielkie cię7.ary na ma,;y Portret P· Bevma, malowany P1':ZeZ P6ot 
niej wojny 33 procent k:aJ:abin6w, ponad 25 kontakcie 11 mo·nopol'6tami, bę<ląc w •en s;io- pracujące, wywołując wśród nich wielkde obu J try?.ię Strauss jest dokładny, barwlrJ: i wy-. 
pr~nt ogólnej ilości motorów samolotowych sób głównymi in<'1irnlorami nowych wyści - rzenie i pro1esty. lrazistv. Trzeba -przyznać, że tn.yletn1a dzłtC 
rnacz.nl\ !Jość czołgów, mauyn pancernych 0 . lalność p. Bevina na stanowisku minist::nł 

U • • • · f • M •d k spr::iw zag-ranicznych potwierdziła prawdzl.'1 
raz. innej broni. 11 koncernów prrJimyslu lot- czczenie pam1ęc1 o 1ar aJ an a wość i trafność rysów tej charaktervstv~ niczego wyprodukowafo 60 proc. przętu lotni B D 
rzPgo. Koncern „Dupo·nl" dostarczył mate:-ia· I · ' 
ły wybuchowe. W.;zyst.kie te koncerny są :ibe LUBLTN PAP. - w Lublin ie ro 1 poczęły się Dybowski. 1

1 

265·1ecie Wyzwo!enia Wiednia 
cnie w <ialszym ciągu do'!'•tawcami broni. Ol- uroczystości w ramach Tygodwa Majdanka. Na zakończenle uroczystości odczytano re 1. I J S b k 
brzymie ich :ZV'Ski charaktery?.ują choc i ażby Uroczystości ku czci h-ch, któr7y zgin~l. na zolucję, w której czytamy m. in.: - przez l\rÓ a ana o ies iego 
następu j ąre cyfry: w roku ub:egłym dorhodv Ma jdanku popr7ed7ił w dnu 11 hm. taostrzyk „Faszyzm niemiecki pokonany, lecz n.le d-0- WIEDEI\l PAP. - Z inicjatywy towa~ 
i <:h przed wpłaceniem pbdat.ków wyn0,; • ły 28 i apel poległych na pl"<'ll lit"'w"l<: •m. W cno- bity, zna!azl pro!ektorów wśród impe~ialj,jlt6w aust·riacl:~. - pol&ki~go odbyła _się w W iedniu 
m' Jiardów dolarów, podczas gdy w r. 1939 wy- strzvku wzięły ud? in! N><:z tv P' irnda rowe oraz amerykansk1ch, 1ednak narody miłrtiJłl!'f po- uroczy6tosc z okazji 265 roczmcy wyzwolenia 
noc; ły one 6 i pół miliarda dolarów. delegacje byłych w ęin'ńw Ma 1danka, z po- kói I wolność nie dopuszczą do tego, by po- Wiednia przez króla Sąbie«kiego. 

„Krac;naja Zw'.e.zda" zwraca uwagę na ści- słem prof. dr M. h·h;iłow ·cn•m na czele. wstały znowu obozy zagłady. Ponadto rezolu· \V uroczystości wzięli udział członkowie ftłł 
sły kontakt mi ędzy monopoli6tarn.i i kołami · vV dniu 12 bm. na p . ątym polu b. obozu cja zawiera protest przeciw mordowaniu d<!· du austriackiego z kanclerzem Fieglem na cze 
wojskowymi USA. I fa.le n.p. m'nister ohrJi1V Ma jdanka odbyło się uroczyste otwarcie „Ty- mokratów w Gre<: ji, H ;szpanii, Vietnamie, Chi Je, przewodniczący Komunistycznej Partii Au· 
narodowej S'anów Zjednoc?Onych - Forre- godnia Ma ido n ka" z udziałem 30-tysięcznych nach, ,Indonezji i Palestynie oraz żąda rozbro- stri i, posel Kopiening, burmi6trz W iedn i11,, Kner 
stAl je.s.t b. prez ydentem domu hankowe9-0 rzen społeczeństwa. jenia, denazyfikacji i 6tworzeni'a jednolitego ner, person<?] Misji Politycznej R. P. z ch.uge 
D Ilon Read, jf'ąo z~.;tępcą jest Drap&r, b. wi- Na uroczystośó m. in. przybyli: marszałek I demoi\cratycznego rządu w Niemczech. Zebra- d'affaires Tykocińsk im na czele oraz llcrn1 
<:eprezydent lE>goż domu bankowego. PomO<J· Sejmu Barc1kow61ki, minister SprawiPdliwości ni złożyli następnie w i eńce u stóp kopca mę- przedstawiciele prasy au61riackiej t zagrania 
nik ministra lotnictwa Witney hyl pre11>~em ~w· ątkowsi\ci oraz min i~ter Kultury i Sz+uki oh. czenników Majdanka . nej. 

Jerzy K o rw i~ 26) 

Zabójstwo. Wo demara GIU cka 
czasami dreszcz przerażenia - jego martwo I woc swoich wysiłków wychowawczych w do 
ta jest bliska obrazu śmierci, przywołuje do mu, szkole, instytucjach i kościele brukają 
pamięci wzrok trup<t. An«lrzej zdumiewał nag-le i wołajll, że nie można być niliwnym. 
się coraz bitrdziei zmiennością stanów psy- Tak to włafotle nazywają . 
chiCZ'l1ych. jakim ulegała Nawlia z sekundy Przerwała swój wywód głębokie~o tałtt„ 
na sekundę. Nie była osohą zrównoważoną. 0 dvsząc zlekkn, ale wvraźnie, taka ogarnęła 
gtalych niezmiennvch cechach wvglądu i po- ją emocja. r słowach, które wypowiedzi1t
st.ęnowania. Pr7.cplvwał przez nią strumień. la, tyle było :rozgoryrzenia i hólu, że An.

ie rm:umiem te~o - wyr.nałR. 
- Pozn!łjąc żyrie tak dale<'e, żP zmusze

ni jesteśmy zrewidować pojęcie o świecie 
przedstawiam~ w książkach. nie moiem~· 
jPdnoe1,eśnie pog'odzić się z ciemn~'lTii stro
nAmi rzeczywistości i pragniemy ją prze
kształcać. 

- Idealizm, romantyzm. 
- Nie, właśnie realizm, tylko istotny. 

Mrzonki przecież zdecydowanie odrzucamy, 
książki uczą. za~ aktywne.i postawy woł>ec 
zla. Realizmem na.zvwa sie dzisiaj często 
zręezny układ ze zł1>m, gdy jest to tylko 
pogłębianie nieszczęścia. ·walka ze złem 
jest d~piero nniprawd'liW~''"!'Yl rPalizmem. 

- BF1rdzo jednak romantyC'ln yi;n„. 
- Jest pani w błędnym mniemaniu. Nie 

ma rea !izmu romantycznego, wynikać on 
może jedynie z większej, prawie zunełnej 
~wiadomości, staje się więc jej wykładni
kiem. Walka ze złem jest nakazem tej głęb
szej świadomości rzeczy. 

- I tym chce pan „prostować" ścieżki! 
Słowo „prostować'' wypowiedziała z tak 

szczegółowym naciskiem, że ton głosu 
mógł uchodzić za ironię. Nacia wciągała się 
ji>dnak w rozmowę, coś ją w niej widocznie 
interesowało. 

- Nie liczy sie pan z siłami. które są P<>
te.żniejsze od lociki i nakazów. P odziwia-

łem 7Al.\\'8?.e słownictwo katolicy;:mn . Mówi któr:v niósł to znużenie. to koncentrację drze.i nlmn a l W\'krzyknął: : 
ono, że istnieją młyny boże, które nieustan- wsz\'stkich nsvchi~nych sił, to radość i za- - Tak wielkie przeszła pani rozczaro'Wa-4 
nie m~lą. Nie wiem. c~' te młvnv sq.. bo~t>. intereflowanie życiem i znów smutek, pełny nie? 
11le poję.cie illrn 7.gniatających ludzi. • ich ~łębokiej rezygnacji. Gdy patrzył w je.i zielo - To za słabe okre..&;Ienie. Widzi pan, k~ 
dzieło bardzo mi odPQwiada, jest tragicznie ne, teraz pustką wiejare oczv, czuł jakbv bieta bA.rdziei narażona jest na zbrukanie. 
blisk~ pr11wdy. zimny powiew z sarnei głębi jej dziwnej ni?: mężczy2ma .. 

Andrzejowi zdawało się . że jej głos zała- duszy. Przeszedł go dreszcz. Pow~trzvmała się nagle od dal~ m~ 
mal się lekko i załkał, ale tylko przez król- - Niech pani tak nie patrzy! - Zawołał wienia, jakby odczuła, że powiedziała jut za: 
ki moment. Opanowana natychmiast ciągnę wtedy. · wiele, .iakhv zbi't wyraźnie zdr11dziła !'lii>bi„. 
la _!a;j~ił pan 

0 
konfrąntac.ii życła i wie- - Ach. Pr"reP'rRS?'..am ! To było oordzo Znów przy.irzala mu. si~ uważniP.i i nal?'le z 

dz".-, rzeczvwistości i ksią.żek, a zapomniał głębokie zamvślenie. Nic więcej! Nic więcei ! niekłamf'nym ni::~emzemem zapytała: 
·' J • Ostatnie sł 01wa podkreśliła bRrdm silnie, - Gdzie my Jesteśmy? 

pan ° konfrontacji młoclo~i i życia. aby wpvić może w Andrzeja takie same _ Prze1'ech'lliśmv Skierniewice. 
- O tym nie zapomniałem, ale nie lubię · J 

tematu tego poruszać. p~ekc;nanie, jakiP. starała się ugr.untować - To już pół drogi. mój Boże! 
"f · · Ach ł d ś~ ' w sobie. N ' d · l · · d j tak. ...., - i• oze pan ma racJę. , m o o ".„. _Na wspomnienie 0 młodości! _ za- . ie. po Jl? a w1ęce1 prowa ZOT}~. n"'": 

Gdy dorośniemy, ucieka od nas zbyt szybko! pytał. m1ętme rozn;owy. w~tała z ławld I pod~& 
- Mo:i:e nie tyle szybko, i le tragic21nie, · _ Na wsp-0nmienie czegoś jeszcze bar- d? okna. Usiłowała. ,ie otyvorzyc. ale .z~C'lęłO 

choć są ludzie młodzi przez całe życie. Prze- dziei tragicznego! _ odpQwiedziała cicho. s:e b11rdzo 1110<'.'l~, iz domero Ąndrze.i I to Z 
cież jest w wyłącznie kwestią postawy psy- _w dzieciństwie wpajaj!!- w nas. pan to pa niemałym, ~vys;łkiPm zd?ła_ł .J~ pornszy6. 
chicznej. zachowania młodzief1czych entu- mięta chyba doskonale, wszystkie g-łęb!;7,e Pr7..c:z ol\\ or_ ~' n'ldłn z. pol sw1eze. nachnące 
zjazrnów. ~łu~ze~ . n.adziei. Na ~ym zaś po~e- PD.foda, a więc ideę dobra, sumienia. skru - pow1clrz:. ~iat.r odynewał dym .loknmoty.i 
g'.1 .traged:a. ze zyc1e, gdy wc1aga na~ g.~: chy, przebaC2lcnia. piękna, sily moralnei. wy w p:;r,ecr~rn~ n; k1:~nku. powietrze było 
~llt;.ł, rozwiewa wszystko - rzeczyWistosc Powtarza sic : nie kradnij, nie kłam, czcij w1~ cz; R!e 1 n ;1 e VI om skoszone.i traw1, 
Jest ba.rdzo g~rzka.. . . , rodziców, aby, gd v zdpbywamy samodziel- łuh1;1u i .•. os.no'ń eg-o 1P:s11• 

P B?1 Natalia zatopąa . się nagle. w .my~- ność . walkę 0 byt noznflć od razu zaorze- Nntal1a me przestaJąc patrze6 na pola: 
lach 1 patrzył a. przed siebie swym me m.e w:i- czenia tych wszystkich wzniosłych przyk::i- ?.apyt::iła: . . . 
dząc:vm \lr-Zro~1~m. gdy oc~v gi:isni:i. sta.ią się I zań .. Dorośli stworzvli takie warunki byto- - r.w iest i:i::i 11 mflrzi;cielski? 
martwP. a wiz.ie ni:ipływaJą. od wewnatr?:. z wama, że trzeba kłam<1ć oszukiw::ić i często - Nie roZlllillem nvtama. 
myśli. Tego rodzaju snoirzenie wywołuje nawęt łamać inn.vch w' sknm11łów. Calv o- (D. c. 

j 
n.l '\ 
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Rezolucia Plenum Komitetu Łódzkiego PPR 
w sprawie wahań i pojednawsiwa w siostinku do odchylenia prawicowego i nacjonalistycznego w kierownic· 
iwie łódzkiej organizacji partyjnej, oraz innych błędach i niedostatkach w pracy Komitetu Łódzkiego, a także 

o drogach przez·wyciężenia tych błędów oraz usprawnienia pracy organizacji łódzkiej PPR 
I. 

O pojednawstwie w części kierownictwa Komitetu 
łódzkiego i jego przejawach 

U chwały sierpn:iowego Plenum K. C. 
PPR w sprawie odchylenia prawicowego 

i nacjonalistycznego w kierownictwie par
tii, jego źródeł i sposobów jego przezwy
ciężenia, referat Generalnego Sekretarza 
K.C PPR, tow. Bolesława Bieruta na Kra
jowej Naradzie Aktywu PPR, samokryty
ka tow. Wiesława, wygłoszona na tejże 
Krajowej Naradzie AktYWU PPR ujawniły 
w pełni, pt"zed całą partią, przed klasą ro
botniczą i przed wszystkimi ludźmi pracy 
istnienie niebezpieczeństwa prawicowego 
i nacjonalistycznego odchylenia w kierow
nictwie partii. Odchylenie to było tym groź
niejsze, że nosicielem jego okazał się były 
Sekretarz Generalny K.C. tow. Gomułka -
Wiesław. · 

W owe dni kryzysu, które poprzedzały 
sierpniowe Plenum K.C. PPR i uka

zanie się uchwał tego Plenum, któ
ro uzbroiły całą partię w oręż dla 
walki i dla przezwyciężenia prawicowego 
i nacjonalistycznego odchylenia, - wszyst
kie organizacje partyjne w całym kraju 
jednomyślnie skupiły się wokół KC PPR, 
walczącego o słuszną, generalną linię par
tii i wsparły go w jego walce z odchyle
niem prawicowym i nacjonalistycznym. 

B ył tylko jeden smutny wyjątek. Tym 
wyjątkiem okazała się część kierow

nictwa Komitetu Łódzkiego, która zajęła 
"pojednawczą pozycję w stosunku do tego 
odchylenia (I-szy Sekretarz LK PPR tow. 
Loga-Sowiński). Ta pojednawcza pozycja 
tow. Logi-Soiyińskiego ośmieliła pewną 
grupkę towarzyszy do ·antypartyjnej robo
ty, ujawniając ich prawicowe i nacjonali
styczne tendencje. Niektórzy towarzysze, 
a w szczególności tow. Hyra, posunęli się 
ta_k daleko, że nadużywając swego stano
wiska wprowadzali w błąd towarzyszy par
tyjnych co do charakteru kryzysu w kie
rownictwie partii, sprowadzając zagadnie-

• nia ideologiczne i polityczne do rozgrywek 
pe~sonalnych - dawali żer plotce reakcyj
ne], szkalującej naszą partię. 

W ten sposób pojednawitwo niektórych 
towarzyszy podważało spoistość zwar

tość i zdolność mobilizacyjną kierovlnictwa 
organizacji łódzkiej, osłabiało bojową po
stawę organizacji partyjnych w odpiera
n~u ataków re_ak~ji na naszą partię. Wno
siło to rozdwo1eme do kieroyvnictwa or<>ani
zac~i łódzkiej, stawiało w trudnej sytu"'acji, 
s~oJącą :ia partyjnych pozycjach większość 
kierownictwa organizacji łódzkiej. O szkodliwych skutkach pojedna~ 

stwa poucza nas tow. ST ALIN: 
„Chodzi o to, - mówił Stalin - roz
ważając zagadnienia walki z odchyle
niem prawicowym w WKP(b) w kwiet
niu 1929 roku, że kiedy wypow'iada 
się · wojnę odchyleniu prawicowemu, 
P;awicowi odchyleńcy przedzierzgają 
się zazwyczaj w pajednawców i sta
wiają partię w trudnej sytuacji. Aby 
u~rzedzić ten manewr odchyleńców pra 
uncowych, trzeba postawić sprawę sta
nou;czej walki z pojednawstwem". 

( J. Stalin - Zagadnienia Lenini
zmu - str. 224 wyd. polskie) 

Q okonana w rezolucj.i sierpniowego Ple
. num KC PPR anallza odchylenia pra

w1~owego i nacjonalistycznego w kierownic
twie . P'.11't~i, j~go źródeł i sposobów prze
zwyCięza?1a wmna być z szczególną uwagą 
P:z~studiowana w naszej organizacji łódz
kieJ. 

S c~arakt7ryz?wana _wyż~j sytuacja w 
k1erowmctwie Łodzk1e<>o Komitetu 

i;:roził_a .Podważeniem poważ;ego dorobku 
~o?zki_e} organizacji partyjnej. Przecież je
f!li dz1s - po tak ciężkich zniszczeniach 
dokonanych przez okupanta - Jiczba za
t:udnionych w przemyśle i w innych gałę
ziach gospo~arstwa m. Łodzi trzykrotnie 
prze~r:a.cz~ llczbę zatrudnionych pr#ed woj
ną, Jesh me ma w Lodzi kwestii bezrobocia 
jeśli włókiennicza Lódź dostarcza więcej 
niż . po~owę tk8;~n potrzebnych dla przy
?~ziama lu~osc1 miast i wsi polskich, je
s!i ru_ch wspołzaw?dnictwa w fabrykach 
ło,dzk1?h. ?bJął dziesiątki tysięcy robotni
kow, Jesli z ~u~hu tego wyłoniło się tysią
ce :przo~~wmkow pracy, jeśli zakreślamy 
sobie dzis dumne plany przebudowy i roz
budowy przemysłu łódzkiego, rozbudowy 
naszego miasta, jeśli nie ma dziś dzieci ro
?~tniczych . pozostających poza szkołą, je
sli w Łodzi pozbawionej przed woiną uni
wersytetu studiuie obP~nie na licznych 

wyższych uczelniach kilkanaście tysięcy robotników oraz inteligencji pracującej. , demokracji wewnątrzpartyjnej. Przeszka
młodzieży, jeśli życie gospodarcze, społecz- Znajdowało to wyraz w wynikach głosowa- dzało to wychowaniu podstawowych kadr 
ne i polityr;zne naszego miasta tętni żywym nia do rad zakładowych, w toku których partyjnych w duchu zasad marksizmu-leni
J,iulsem -- to we wszystkie te osiągniecia kandydatury peperowskie skupiały wokół nizmu i prowadziło do odrywania się słab
włoży~a sv;·'Jj ogromny wkład pracy, walki siebie 75-90 procent ogółu głosów, w ro- szych ideologicznie jednostek od życia 
i krwi łocl2.kc.. or~anizacja partyjna, wło- snących nakładach „Głosu Robotniczego" partyjnego. 
żyl:. peperowcy łodzcy. i innych pism partyjnych. Wszystkie te braki w pracy Komitetu 

K lasa robotnicza darzyła też naszą or- O bok jednak wymienionych i innych Łódzkiego już w przeszłości wpływały 
genizację partyjną która odzna'!~·1ła niewymienionych poważnych zdobyczy na zmniejszenie odporności organizacji par

się swoją ofiarnością i poświęceniem coraz i osiągnięć trzeba stwierdzić, że w pracy tyjnej w Łodzi wobec nacisków re
większym zaufaniem, co znajdowało swój Komitetu Łódzkiego istniał szereg istot- akcji (strajk w P.Z.P.B. Nr 2 w roku ub.), 
wyraz w nieustannym napływie do na- nych braków i niedostatków. Niektóre z na brak umiejętności i zdolności łódzkiej 
szych organizacji partyjnych przodujących nich były nawet natury ideologicznej. organizacji partyjnej do przełamywania 
----------------------------------- trudności, które wysuwał przed nią rozwój 

W sobotę, 11 września b. r. odbylo 9ię plenarne posiedzenie Komitetu Lód.z-. 
kiego PPR. Plenum wysłuchało referatu tow. Władysława Dworakowskiego o uchwa 
lach sierpniowego Plenum KC PPR. W samokrytycznej dyskusji, która ujawnila 
szereg bralców w pracy Łódzkiego Komitetu PPR wypowiedziało się dwudziestu 
towarzyszy. 

walki klasowej. W tym okresie łódzka or-
ganizacja partyjna często tylko dzięki po
mocy KC znajdowała właściwe drogi. 

B łędy i braki w pracy organizacji' łódz
kiej i Komitetu Łódzkiego w tym okre

sie, poddane słusznej krytyce przez KC, a 
nie przezwyciężone do końca niewątpliwie 
miały swój wpływ i na kształtowanie się 
błędnej pozycji części kierownictwa K.L. 
w ostatnim okresie kryzysu w kierowniQ
twie partii. 

Plenum Komitetu Łódzkiego post anowilo zwolnw od obowiązków Piewszego 
Sekretarza Łódzkiego Komitetu tow. Lagę-Sowińskiego oraz tow. Byrę - kierow
nilca Wydziału Propagandy Komitetu Łódzkiego. 

Plenum Komitetu Łódzkiego wyb rolo jedm.omyślnie na stmnowisko Pierwsze
go Sekretarza Komitetu Łódzkiego to w. Wladysława Dworakowskiego. 

Plenum przyjęło jednomyślnie re zolttcję, którą obok zamieszczamy. 
W niedzielę 12 września b. r. w sali OKZZ ubradowal Aktyw Partyjny or

ganizacji Łódzkiej PPR. Referat o uchwałach sierpniowego Plenum KC PPR wy
glosi.l Pierwszy Sekretarz KQ'n\itetu Łódzkiego PPR tow. Dworakowski Wlady
slaw. 

m. 
Drogq krytyki i samokrytyki przezwyciężymy błędy. 
usprawnimy pracę łódzkiej organizacji partyjnej 
M ożna nie wątpić, że organizacja partyj

W ożywianej samokrytycznej dyskusji wzięlo udzial 27 towarzyszy. Narada 
Aktywu Partyjnego organizacji łódzki kiej jednomyślnie wyraziła swoją pełną 
solidarność z uchwtaami sierpniowego l'Zenum Komitetu Centralnego PPR oraz 
uchwałami Plenum Komitetu Lódzkieg o PPR. 

na i jej odnowione kierownictwo potra 
fi na drodze krytyki i samokrytyki prze
zwyciężyć braki i niedociągnięcia w pracy 
Komitetu Łódzkiego i łódzkiej organizacji 
partyjnej. Cała łódzka organizacja partyj
na powinna ściślej powiązać się z masami 
pracuj~cymi, zwrócić twarzą do potrzeb i 

Braki i błędy w pracy Komitetu ł.,ódzkiego 
i łódzkiej organizacji partyjnej _ 

Do braków i błędów w pracy Komitetu 
Łódzkiego zaliczyć należy: 

1 Poddawanie się naciskom kołt~nerii, 
co znalazło wyraz w niewłaściwym 

stosunku tow. Hyry - kierownika Wy
działu Propagandy Komitetu Łódzkiego do 
pięknych rewolucyjnych tradycji łódzkiej 
organizacji, na których wychowywać nale
ży członków naszej partii (sprawa uczcze-

. nia pamięci tow. Bytomskiej). 
Ogromne zaniedbania w dziedzinie syste

matycznego szkolenia kadr partyjnych i 
przyswojenia im zasad marksizmu-leniniz
mu i umiejętności stosowania tych zasad w 
praktyce. 

Tolerowanie zamętu ideologicznego wśród 
inteligencji partyjnej, niewypracowanie 
właściwych metod pracy wśród inteligencji 
partyjnej i bezpartyjnej. 

2 Nie wpojono dostatecznie w organi
zację łódzką znaczenia historycznych 

' uchwał lipcowego Plenum KC, nie zaostrzo
no czujności organizacji partyjnych wobec 
nowych form walki klasowej, stosowanej 
przez wroga, a w szczególności na rosnący 
opór reakcji na tle pogłębiania się walki 
klasowej w mieście i na wsi (ataki speku 
l~tów, nadużycia w „Wimie", pożary i sa
botaże w fabrykach, plotki wojenne wzmo
żona antypepero~ska propaganda 

1

kleru i 
całej reakcji itp.) 

Nie prowadzono systematycznej pracy 
partyjnej w takich masowych organiza
cjch jak Towarzystwo Przyjaźni Polsko
R;adzieckiej, TPż, PCK itp. Słaby był nad
zor i brak koncepcji roboty oświatowej w 
świetlicach robotniczych. 

3 Zły styl pracy Komitetu Łódzkiego, 
który wyrażał się w niedostateczne: 

kolegialności kierownictwa, w pewnej fa
milijności, która hamowała rozwój kryty· 
ki i samokrytyki, osłabiała czujność wobec 
błędów poszczególnych towarzyszy, poszcze 
gólnych ogniw organizacji partyjnej. 

Sytuacja ta zaciążyła na robocie i powo
dowała brak koordynacji pracy poszczegól
nych wydziałów, oraz brak planowości i sy
ątematyczności w pracy wszystkich wydzia
łów Komitetu Łódzkiego. 

p racę szeregu wydziałów K. L. uznać 
należy za niezadawalającą. Przede 

wszystkim odnosi się to do Wydziału Pro
pagandy, którego kierownik tow. Hyra nie 
wywiązał się ze swoich obowiązków oraz 
do p~acy Wydziału Personalnego, który w 
przeciągu ostatniego roku mało wysunął 
kadr .ro,botniczych zwłaszcza spośród przo
dowmlrnw pracy, w szczególności kobiet 
na odpowiedzialne stanowiska i mało prac~ 
wał nad wychowaniem kadr partyjnych. 

I st?tne braki ~iał w swej pracy Wy-
dział Ekonomiczny, przede wszystkim 

! p~wo~~ oderwania się od partyjnych or
„aruzacJI fabrycznych, oraz niedostatecz
nej o~ieki i pomocy dla członków partii 
.PracUiacvch w nrzemyśle i zbyt słabei wal-

n. 
ki z objawami biurokratyzacji 
administracyjnym przemysłu. 

w aparacie żywotnych spraw klasy robotniczej i inte
ligencji pracującej, zwłaszcza zaś otoczyć 
większą troską kobiety pracujące, oraz 
uczącą się młodzież. Powinno to znaleźć 
wyraz w skierowaniu uwagi naszych towa
rzyszy w Zarządzie Miejskim i w przemyśle 
na sprawy remontów domów, budownictwa 

S labo pracowały Wydziały: Samorządo
wy i Komunikacyjny, które rzadko wy

stępowały do kierownictwa ze swoją wła
sną inicjatywą. 

R edakcja „Głosu" ma powame zanie- mieszkań dla świata pracy, rozbudowy sie-
dbania w dziedzinie naświetlania za- ci .żłobków i przedszkoli. Trzeba zwrócić 

gadnień życia ideologicznego partii, fron- większą uwagę na usprawnienie opieki !e
tu .kulturalnego Lodzi, oraz mało poświęca- karskiej ze strony Ubezpieczalni Społecz
ła miejsca na swych łamach naświetlaniu I nej, oraz na potrzebę dalszej systematycz
życia Związku RadzillJlkiego. Przede wszyst nej pracy nad polepszeniem stanu sanitar
kim zaś „Głos" zbyt mało obnażał bolączki nego domów robotnitzych, na poprawę sta
życia świata pracy i nie dość ostro walczył nu połączeń komunikacyjnych przedmieść 
o usunięcie tych bolączek i krzywd ludzi robotniczych itp. · 

pracy. . . • . W szczególności Komite~ Lódzki i orga-T rzeba st;•11:r~z1c wiele niedostatków w . nizac~e partyj~e z~jąć się winny za-
. pracy '\\ yoz1ał~ Zaw?<lowego. Na tle I bezp1eczemem pracuJąceJ Łodzi na zimę: 

ruedostatecznego kierowmctwa ze strony przeprowadzenie remontów domów, zaopat
partii działalnością naszych towarzyszy- 1 rzenie robotników w węgiel i ziemniaki 
zwią_zkow_c~"'. powstało .oderwanie się pe- opieka nad robotniczą dziatwą szkolną, mu: 
wneJ częsc1_ <::2 Eł_aczy zw1ążk~wych od. mas szą być zawsze traktowane jako jedno z 
~z:onk;owsk:ch. ~' urokratyzacJa pewneJ czę- najważniejszych i najpilniejszych zadań. 
su działaczy zw1ązkowych, a w posz ?7.f'gól- M usimy poświęcić wiele wysiłk wł ści
~~rch wypa_d~ach j~·k to ?~lo w Z ~rą7ku wemu doborowi, wychowaniu ~adra na
l '.-trnwmko1e, K ?.nf .?dz1ezow::, ~h, aocbo- szego aparatu administracyjnego gospo
•.':t.1ł0 do demoraJ'rnCJl pracowmków związ- • darczego, państwowego, aby su;_ł się on 
k?wych. ~1edost~t.eczne też było kiero:v- zdolnym do wykonywania zadań stojących 
mctwo dz1ałalnosc1ą radnych peperowcow przed polską klasą robotniczą 
oraz rad zakładowych ze strony Komitetów • 
dzielnicowych i fabrycznych. w fakcie tym M ożna nie wątpić, że łódzka organizacja 
doszukiwać się należy wielu wynaturzeń w partyjna pomna swych szczytnych re-
pracy rad zakładowych. wolucyjnych tradycji i świadoma ogrom-

0 
. . '"t . . . nych_ zadań postawi~nych przed nią przez 

rgaruzacJe par YJne me zaJmowały się Komitet Centralny naszeJ· partii, spełni 
w sposób dostatecznie planowy orga-

.nizacją ruchu współzawodnictwa, nie ota- zaszczytne wskazania sierpniowego Plenum 
czały odpowiednią opieką przodowników K. C. Jest obowiązkiem Komitetu Lódzkie
pracy i wielowarsztatowców. Stąd opady go, każdej organizacji partyjnej, każdego 
i wzl_oty jakie r1:1ch ten w szeregu zakład~w peperowca zrealizować poniższe wskazania 
przezywa, co me może nie odbijać się Ha Plenum K. C.: 
wykonaniu planów produkcyjnych oraz na W pelni zrozumieć istotę zaostrza-
warunkach bytu robotników. jącej się walki klasowej w Polsce, 

Z agadnienia ideologicznego rozwoju i 
W:Ych~wania zorganizowanej młodzieży 

pracuJąceJ zbyt rzadko były rozważane 
przez Komitet _Łódzki i pomoc okazywaną 
w tym względzie ruchowi młodzieżowemu 
określić należy za niedostateczną. 

p o':"ażne osiągnięcia ruchu kobiecego w 
pierwszych latach po wyzwoleniu któ

re znalazły swój wyraz w rozwoju liczeb
nym Społeczno Obywatelskiej Ligi Kobiet 
z_ostał~ w ostatnim ~zasie poważnie nad
szarp_męte wskutek niedostatecznego kie
rowi;i1ctwa _nasz~i to~arzyszkami pracują
cym~ w teJ orgamzacJ1 ze strony Wydziału 
Kobie.cego, a także lokalnych organizacji 
partyJnych. 

Ti; braki w pr~cy Komitetu Łódzkiego i 
.1ego wydziałow zaciążyły również na 

pracy Kom_itetów dzielnicowych i fabrycz
n~ch. ~rz~Jawiło się to w' pewnym oderwa
m;i dz_ieln1cowych organizacji od Komitetu 
Ło~k1ego. Spowodowało to brak kolegial
nosci _w pracy Komitet.ów dzielnicowych . 
oraz medostateczne nrzestrze1mn:e zasac" 

jej konkretnych form na każdym od
cinku i nierozerwalną łączność wal
ki polskiej klasy robotniczej z wal
ką WKP (b) i innych partii korriu
nistycznych. 

W pełni zrozumieć perspektywę 
dalszych przekształceń gospodar
?zyc~, społecznych, kulturalnych 
i politycznych, zmierzających do re
alizacji. socjalizmu w Polsce i ko
n~c.z:noś~ za~ętej walki z wszystki
mi silami, ktore tym przemianc:mi się 
przeciwstawiają. 

W pełni zrozumieć i realizować w 
praktyce konieczność podniesienia 
wy kształcenia marksistowsko-leni
nowskiego całego cktywu partyjne
go na _drodze wytrW<Jlej i systema
tyczne3 p1·acy, konieczność zwalcza
nia ?bcych i wrogich wpływów ide· 
alogicznych, z.aostrrenia walki z 
przesądami nacjonalistycznymi i 
resztkami oportunizmu w partii, dal-

"(Dokończenie na str .. 'l-tej), 



Str. ! 

I (przezwisko kolonijne Kałrnuczek) przynosi 
gruhy zeszyt - zalążek pamiętnika kolonii. 
Rohii! .e;o obA.1 w~pólnie z kole~;i Borcr.u· 
k:cm. M nick jPdnak prz:vzna,ie lojalnie: „Ale 
to r'~'1! Borczu.k to pt7PC.F'Ż n<isz !iter<it, on 
n,•vrt l01rlne w f'rPe układa". 

Ohai ch>opcy poznali się w ubiegłym roku 
"" t"'~" knlonii IW•"'ninw~ Gńral i ch"lr li\· 
ery kh tylko to. że ojcowie pracują w jednej 
frm:e, to zn11czy w PZPB Nr 1, choć miesz-

- ()to nasze urwlsy - oz!'1ajmil przewo<lni- do poważniejszc.e;o „starcia" doszło między' kfljśl w dwóch ocllel?łych od sieb'e krańcach 
c:zący Redy Zakładowej, izd:v wokół samo<"ho obu br<ićmi Ryłkami. lecz koledzy ich twier· Łodzi I uczęszczail\ do dwóch różnych szkół, 
d•i zaro'ło się od m::ilych zuchów w krótkich ctz11 , że splir można było załatwić pokojowo, nie 7Prwali za)llartej na kolonii przyjaźni. Te· 
sr.o'łen' nch rtemokra:yc 7 n e, a nie przez „zimną woJnę" r11z Maniek chce zo1'tać m~chl'lnikiem i w tym 
Już też i n:e m"lż11a bvlo jel'hać ci:;;le:i. gciy- na wzór hn"<iczy amerykańskich. C<ila hi- roku Już irl:1.le do szkolv zawodowej, zaś Bnr-

by !\i' n:rvct c~cia!o - br11ctwo t<ik ob~cp Io storia zaczęła si<' 0'1 jabtka. Mama Ryłkowa czuk<i - 1·t<>rata - c'lł-~nie literatura. Na
maez:rnę, że zrozp3czony szofer machnął tylko I przysłała "wal·>wkP," dla obu swych pod ech. wet jeclnl'k te róine unnr!obani:1 nie PP$zka-
rę}· z rezy;;nqcjq: lecz czy to jabłka były nie jednakowe cey też dzaią im w przyjaźni, odwrotnie zupełnie do· 

N 'i:' ma co, trzeba wysiadać. liczba ich hyla n'e parzysta dość, że rozpra- brzp wzajemnie się dopełniają. 
,.S•arszyzna" zajęta po!'lerurki n!eco wtyle. w, mię'łz~· obu braćmi mu::iala bvć bardzo P:szę o tych dwó!'h chłopcach, bo przypad-

Tcn i ów - o ile nie wszyscy nawet - k:e- ostra, skoro mlo'łszy, 9-ciole'ni Jędrek wz'ąl kowo z ntmi właśnie j<ikoś ftę rozg;idałam 
d 'n•1·dej nie przepuściłby pewnie i=t>tta tak nogi z.a pas i dn:ipnął pieszo do Łodzi - po- S7erzej, le<"Z jestem pewna. że ta dwójka n'e 
„na suc lin", lecz tu na kolonii nie mo7.n<i - skarżyć się memie„. Jak to się c:i:esto :z.da- )"'~t w~jątkiem.Bo jakżeż może nie być prey
cobv sob'e o Ewych 15·1etn:ch l<o!Pgach pn- rza przy wszystkich zatargach dvplomatycz· j<iźni pomiędzy, młodymi. którzy za wzór sta
myślaly małe siedmiolatki A tu jeszcze w nych, taiemnicą rodzinną pozostało, co orze- wia.ia sobie bohaterów Komuny Paryskiej, bo· 
dodatku są roctz·re jest pan dvrektor Po„flń- kła w te.i spr01wie mama, w k'łżdym razie jowników z We~terplatte, partyzantów Armii 
ski jest pan Kargier z Rl'ldy Zakł'łrtowej i w I małego z'b·ega przywiózł na1.<ijufrz z powro- Ludowej z Gór Swietokr7.v~kich i lasów lubel
or"':e I cz.ne towarzystwo doroPłych. tern tata. Byla więc tylko „wojna nerwów" sk'.ch, pomiędzy chłopcRmi. którzy zapewnia-
.~odzi „koloniści'' zawsze r;idzi są wizytom jak to się często czyta w gazetach. ja n"~ słowami pięknej piefoi mlodz.ieżowej, 

lecz dz'ś maia po temu powód specjalny Ba, I Możliwe, że poza tym jednym nieporozu· ŻP „My nowe życie st:wnrz'<mv i nowv ład"? 
nawet nie jeden, lecz dwa powody! - Pierw i mieniem wynikły inne ~eszcze, podobne. mu- Bo o tym właśnie deklamowali i śpiewali sy
szy iest tu ws7.ystkim do~konale znany. Dziś I siało ich jednak być nie tak znów wiele I nie nowie pracowników PZPB Nr I oa swym po
przec!eż odbvwa się oęnisko pożegnalne, ko- tak bardM poważnych skoro h 'stor la milczy żegnalnym, bardzo p'ęlmym, ognisku. Zapro-
10111! młoriych „Scheiblerowców" w Wlśnlowej o n'ch. (historia kolonii oczywiście). szeni na to pożegnanie dorośli wielokrotnie 
Górzee, drue;i natomiast jest natury b;m"lzo Mnie osobiście - muszę to przyznać spra- zdejmowali czapki i wstawali z miejsc, Il w 
deltkatnej- ŻI' tak powiem - poufnej. Oto w10dl'wie - w cz.asie tej krótk'.ej wizyty rzu· myśl~ch mówili sobie: „Nasze dzieci nie tyl
jeden z malców szepcze na u,..hn $wej mam;e: cały się w oczy raczej koleżeństwo, solidar-1 ko w deklamacjach 1 pieśniach lecz czynem 
„Ja z tob::i zaraz teraz pojadę do domu, dzi· ność i przy.Jaźń między chłopcami. - pracą i walką potrafią stworzyć ten nowy 
slaj nie chcę tu nocować„.'' Oto na przykład 15-Jetni Maniek Podlasiak ład i nowe życie''. B. Wiśniewska 

- Czyś ty może chory, 1ynku, czy cl mo7e r 
było źle na koloni:? - pyta zdumiona mama. D • · • 1 k • • • 

- Oe~. nie, nie, - ~łumaczy malec z za· 1 Zl e Cl po s le opis UJ n 
kłopotaniem - ale dziś w nocy będą da- ~ 
"'·alf ,.koca"'„.. swe radosne wczasy w Arteku 

Mama oczywl~cie nic ~ te$!o wszystkieito nie 
rozumie. Za to wychowawcy i kierown' cy ko 
Jonii rozumieją dosk.onale, Dusząc się od 
śmiechu ozna1m1aJą groźnie: Nici będą 
z tego ich „koca••. Na dzis!ejszą noc za· 
rządziliśmy „ostre pogotowie" - niech się 
tylko który urw's odważy wychylić nosa spod 
wła~nego koca„. 

Tak więc bojaźlłwi mogą sriać spokojnie w 
tę pr'Zcłomową 1110-c, zaś „7gryw116v" i ci, co 
chc'.ellby wykorzystać tradycyjne~o koca dla 
załatwienia z kolegami ~wych osobistych po
r11chunk6w, spuszczą nosy na kwintę lub też 
będą ezekać stosowniejszej chwili w domu„. 
Mylił by się jednak ten, coby sądził, że mall 
„szajblerowcy" przeżyli swój mles!ąc kolo
nijny w stan'e „wojny domowej•'. Owszem, 

Tamara Chanum 
Otrzymuje kwiaty od · małej łodzianki 

Na wschorlzie wielkiego Zwiąr.ku Radzi~· 
kiego ·~tn!eje republika Uzbekist1in11, słonocz.· 
na, żyzn11 i z.ami1"5zkiwana pr?ez pełen U'Zdol· 
i!lJeń do muzyki, tańca i śpiewu lud Uzbeków. 

Ostatnio przyjechał do Łodzi dosko-ały ze· 
-iiół słynnej artystki uzbeckiej, Tamary Cho-
11um. 

Tam!l,ra. Chanum nie'l.WYkle pi~knie odtwa
rrnła na scenie tańce I pie!<nl eweqo narodu 

D'Z'iec! p<:>h1ki<:h przodowników pracy, prz ebywaji\ce na wcza&ach w u!'plęk.nlejuym 
uz<lrowi&ku Związku Radzieckiego - Arteku na Krymie, przesJały do Zarządu Głównego 
Ligi Kobiet w Warszawie - listy, w których opisują swoje przeżycia i wrażenia. 

Oto treść dwóch 'Z tych listów, pisanych przez najstarsze dzi~I w g·rupie. 
„Drogie Przyjaciółki/ Przesylamy Wam moc serdecznych po:rdrowJeń I pod:r.lę.ltC1W'<lnle 

:m um-0żliwJ.enJe spędzenia w11pa.nmłych Wl l..c:c.jl w Arteku. Czu/emv aJę tu i·~tetn/e. Je 
steśmy wzru.szone gościm1-0ściq J nadzw) czaj troskliwq opieką władz rad:zleckiej kolo 
nil letniej w Aiteku. 

Go,gzczq tu wrcn z·-naml dzlecl z Czecl. oslowacjl. JedzenJe /fNJI bru'dzo dobre. O lep-
szym życiu trudno ma.rzyć. ./ 

Jesteśmy zachwycone pięlm-0.łc/q natury Arteku. Przyzwyczajamy sJę do apolecmegc. 
trybu życ10, klóry jest dla nas nowością. Kończymy :i myślq. ażeby jak oojwięk.ua ilośt 
dzieci polskich odwiedzi/a Artek". 
fayk Bobt*..;ki p'sze: 

,.Droqie Przyjacfólkff Dz~ podczo.9 kąp le/I słonecznych lplPWa1Mmy polskie piosenki 
1 zupełnie nie zauważyll§my, te wokół naszebrało Jsę kółko plon/erów, którzy po zaJroń· 
rzenlu śpiewu hucznie .nas okfa~kiwa/,. Potem zaczęły alę kolejno po.pftJY. lplewu. 
Największe wrażenie wywiera na nas nadzwycza/ ciepły I przyjazny stosunek zarówno 
starszych, jak J dzieci radzieckich. Odczuwa 11ię to w każdym słowie, 11pojrzeniu I u· 
śmiechu. Mamy na razie dużo kłopotów w wprowadzeniu wśród chłopców jakiej takiej 
karności. Łobuzy to okropne, ale stopniowo poprawiają się'", 

~·1"J1.'L,~~ 'U~1~&a""1<G;;:.c::;~_:::~-=:....:::_:;;~~ 
,\OI0""11-ll>R iiljjifl'~lili-' ~z: 

Drogi ,,Promyku"/ _ l No, ale dosyć o tym. Zainteor~owalem eię 
ł 07.iękuję Cl serdeczrnie 'Z.a milą odpowiedź sprawą Twoich zamiarów spółrlzielczych i oto, 
na mój Ji..;t. Jeżeli chod7i o ad~esy s1kół e;pół· czego 6ię dowie.działem: najbliżez~ dla Ciebie 
dziekzych, to pro,.,zę Cię, „Promyku'', wymień szkołą tego typu byłoby Gimnazjum ! Liceum 
mi je zaraz. Wakacje upływają mi wesoło .. Spółdzielcze w Łodzi pny ul. Nowotki Nr 12. 
Cały lipiec byłem na koloniach letnich w Sę· Istni<>je lam ·internat dla UC7.niów zam1ej"<'O· 
dz·ie1owkach. Morowo lam było l dohne - wy<:h, a nie7.11mo7.na miodzie?; otrzymufe sty· 
jedzeniP. rlohre. wycieczki, 6port i 1abawy. 1 pendia. Istnieją również tzw. Kores.pondencyj· 
Przy koiku ll'Jl('11 emutno nam hyło opu-;zczać ne Kursy SpóMz'sk7e (kir•„wni<:-two ich 
te piękne lcu;y, r7eki I świeżP, wiPj6ki~ po- rnajduje i;ię w ł.ochi - pr1.y ul. Poh1d.ni<:'1wej 
wietrz". Teraz prawdopodobn ie tnilm wyj~ Nr 20). Kur-; tf'n pol"qa na nau<"a z dilleka, 
ch;ić do uzdrowiska do Tu.;zynka, gdy7; hada- przf'z Ji1;ty, Io 1.nany, 7.a otrzymuj~z z ł.orlz l 
n1ie lekar'ikie wyka1.ało, że jestem chory na drukowane wykłady I zadania z po>!>z<:zegt'>I· 
ph1ca. Lecz nie martw się, „Promyku", ja ni· nych przedmiotów i li~townne od•wlasz wypra· 
gay o Tobie nie 7.apomnę 1 nawel z Tuszynka cowania. Najlep ie j jest w takim wypadku zor
list do Ciebie napiszę. Za'iyłiim Ci 6erdeczne ganizować grupę kolegów i razem z nimi kurs 
pozdrowienia i na pamiątkę posyłam Ci moje przerabiać, gdyż wtedy wspólnie opłilcade 
ul.jęcie. 

1 
koszty druków i nawet i egzaminami jest wy· 

Jan Kochan/ok godniej, bo rlo c;ilej gru,py Komisja Egzamina· 
oraz wielu innych ludńw, wchodząC'y<'h w Drogi Jnn1wT 
s1'hd rozlegleqo Zw.a1.ku Radzieckiego. Pod Zmartwiła mnie mocno wladomośr o Twoim 

cyjna mogłaby przyjechać na miei"'<:e ! zao· 
fóu:zęrlz1ć uczniom kłopotliwej podróży do Lo· 
clzi. N11 cokolwiek hv~ się zdecyrlował - czy 
na gimnazjum, ny też no km-s koresponden· 
cvlny - radzP, Ci zwródć s:ę pried tym do 
Zarządu najhHż<.zej spółdzielni, qdyi ten mo· 
że Ci dużo pomóc i ulatw;ć naukę. 

troskliwą op:eką rządów radzieckich wszyst· 1 wyje~dzie do Tuszynka - oc'1'ywiśc1 e ji?dvnie 
kie z•ZPSzonP. nnrodv rozwija 1ą swe odrębne i wvłąnme dlate')O, że wolałbym Ctę vqdzieć 
kultury i swo•ste cechy 5utuki ludowej, za· zdrowym, jak ryba. Dobru• przynajmniej, ie 
chowu •ą~ i wzbogacając jej piękno oraz nie· szkola wysyła Cię dn sa.nafNium, gdzie na 
zmierzone \•·~rtości duchowe. J pewno porządnie Cię podleczą. Gorzej w ta· 

Czekam Oil Twój list 7. Tu5zynka i życzę 
szybkiego powrotu do zdrowia. 

Pod tą cichą, złotą zorz" 
Żurawie leciały, 
Z tym szerokim, smutnym poleQł 
Krzykiem się żegnały. 

- Ty szerokie, puste pole, 
Ty czarny ugorze! 
Już my lec'im, odlatujem 
Za to sine morze! 

Już my leclm, odlatujern 
W te powietrzne drogi, 
Nie będą nas więcej żywi.! 
Twoje chlebne brogi. 

Nie będą nas więcej poić 
Wody strumieniąoe: 
Nie zakrzykniem już hejnału 
N a to ranne słońce! 

Ni~ zakrzyknTem już liejnału 
Bijący skrzydłami; 
M.e zaszumią nasze pióra 
N ad tymi łąkami. 

Nie zaszumfą nasz-e p16ra 
W chorągwiane loty; 
M.e poniosą twoich pleśni 
W błękit jasny, złoty! 

Hej, szerokfe, puste pole, 
W sinych mgłach stojące\ · 
Czekaj ty nas, jak zaświeci 
To majowe słońce! 

Czekaj ty nas a wyglądaj 
Od zachodniej strony, 
Jak zapachną trawy twoje 
I ten gaj zielony. 

Czekaj ty na nM, . Il wygl,daj 
Rankami cichemi, 
Jak się wiosna rózbłękłtn' 
Dookoła ziemi! 

A my drogi me za gu bim. 
Przez to morze sine, 
Po pióreczku rzucać będzietl' 
W szumiącą głębinę, , • 

A my drogi nie zagubim 
Z powrotem do ciebie; 
Poznamy ją po tej zorzy, 
Po tym bladym niebie .• • 

Poznamy Ją po tej rosie, 
Co na tobie świeci, 
Po tych jasnych lnianych' gł6WRacTi 
Twoich małych dzieci! -

... ~ 
Lecą, lecą odlatuJą, r.or-
Zegnać ich żałosna • ; • .... ~ ·
- Nie smućże się, puste pole: 
Wrócą, wrócą z wiosną! .•• 

Marl<J KoMpNok 

111111m11111mnm11nmnnmnmnmnmmnmnmnnmm11mmnmm11nmnmnm1111• 

Oj ziemio. ty zremio„ 
... Oj, ziemio, ty ziemio, s1erot.o, 
.Jest w tobie i srebro I doto, 
J~t w tobie dla wszytkich do.Sć ch1e6a;' 
Tylko cię miłować potrzeba , • , 

Oj, ziemio, ty matko rod.zon&, 
Przytulasi; ty wszystkich do łon~ Tama·ra Chan11m zachwydła swymi wystę· kich \\·ypadkach bywało w czasa<"h, gdy Twoi 

parni publ'.<:zno~ć łódzką. dając n;ezanom.n•a· rodzke i ja byliśmy dz ! ećmi. Wtedy \rzeba 
ne swym wysokim artyzmem widowisko. W :uż było chyba jakiego cudu, by dzi.e<"ko ro· 
dowód '(;dz; ęczno;ci zos·taly Jej wręczone botn <"Ze pojechało do sanator'um. Władze 

:01e.kna J.:wiatv nrzez maJa łodz.iankQ. ' nań5lwowe nie interesowały 5;e tvm wcale. 
Fotograf.ę Twa 

n'. ą dzięk1,1je. 

Rednktor Oj dajesz ty życiu swe siły 
otrzvmałem ! serdeczme za l ' ' 

A kwieci~ rozkwiecasz i mol!iłv 
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Marceli Nowotko - niezłomny bojownik 
o H'qzwołenie ludu pol!likieqo i !§ocjalizna 

Przemówienie tow. gen. Witolda na uroczystości w Ciechanowie - -Al 
• • - '· t d o cenne Radzieckim i ą znaczeniu bratenilcleg<l w"'l'"'" 1 Tej niedzieli w Ciechanowie, woj. warszawskie, odbyła się podmosła uroczystosc I tylko Io, co czys e, co z ro we, c 

1 6
' d . . ZSRR dili! na,rodowego i społeczne· 

'!łoże.nia hołdu pamifjci pierwszego sek re tarza genernlnego KC PPR, tow. Marcelego a odrzuci co zgniłe, co nie wytrzyma ·0 pr : ziaianra z . na odu ' lskie 
0 Nowotki, niezłomnego bojownika o socjalizm i wyzwoJenie ludu polskiego. Podczas by życiC:. Musi Io być par~a- k~sy /~b~tn~: go wyzwolem~- . T art'~Q jałk g J~j wepółtw6T· uroczystości wyglosil przemówienie tow. gen.. WUold. czej, ktora zawsze 1 wszę zie ron in er Na czele -ta rej 'P_ :~· o „ J t 

· sów mas pracujących i' walczy o ostatecz.i;e ca staje tow. „Manan - ~~~Y. • es on M a.rceli Nowotko - mówi wolno, dono-ś· Gen. Witold cytuje słową_ pde-rwszej ·ode- wyzwolenie spod jarzma hitleryzmu. Paril(l, sercem, mó:ogiem i dus.zą partu ~ JeJ ?ibrojnego 
nym głosem wśród głębokiej ciszy gen. zwy PPR, która wzywa do zje<lnoczenia wszy: która w całej swej działalności kieruje się· ram1enda „Gwardii Ludowej". 

Wit-Old - niezłomny bojownik walki o socja- stk:;ch 6ił do walki z okupaITTtem na śm'.erć 1 dobrem narodu polskiego". - I oto ten, kt6ry rozpoaął nO'W!l ka.rt~ w h!-
L7.m, wierny syn lu<lu pracującego, .który życie, do utworzenia trentu narodowego, dla Mówca ipnypomina, że _PPR powiązała wal· &torii mchu robotniczego w Po,lsce padł o_d 
ws.zy<Stlkie swe siły ł zdolnośd, caly zapał i walki o wolną, nieipodległą Po·lskę. Odezwa kę 0 <.iJ>Ołea:ne wyzwoleTuJe, o wl'adzę_ ludową kttli z:za węgła, od kuli wroga, !ktMy godz.tł 
niezmoTdowaną energ:ę pośw;ęcił sprawie na- domaga się zl'kwidowania . roz?icia w szere-1 z walką '.laro-dowo-wyzw~leńczą prnec1wko o- w klasę robotnlozą i walkę wyzwoleńczą, w 
rndowego i społecznego wyzwo.\enia ludu pol- gach polskteJ klasy robotn;czei. kupan!owi. W walce teJ , PPR wyi!~nęła_ stę dniu 28 listo-pada 1942 r. 
r.kiego, był najlepszym przedstaw'c'.elem tyc.h „z;ednoczenia klasy robotnicz~ - głosi" na czoło walczące90 naro~u dzięki wciąga- Wrogom PPR wrogom .kJCMy robotrdcref 
tiradycj!, 'k!'.óre legły u po-d.s.taw Polskieł_ Par~u odezwo - dokonn.ć tylko może bojowa par- niu mas ludo"'."ych do walki o Polskę n.epod· zdawało się, że' tq kulą zadadzą jej śmiertel· 

-Robotnic-z.ej .. Czł~ne_~ SOCJ~l-Demokr_aCJI _ K'.o- Ua robotn!cza, która. z doświadczeni?. poi- legią I sprawiedhwą. . c " ny cios. Chybili. Cios był bolesny, Jecs ś~lef· 
łe;;twa, Pol;;kiego_ i L:twy,_ Jeden z p1e_rw~zych skieao ruchl.l' robotmczego, z tradycn _wr· P~R us~;~d~miała szerokie ma. Y !udo\ e 0 teiny okazał s.ię tylko człowiek. Partia, Jdea 
alonko~. 1 wy~1tnych dz1~lac~y _K?mums~ycz- zwoleilczych walk narodu polskiego wezm1e komecznosc1 sc1słego soiuszu ze Związ.kiern została nieśmiertelna. 
nef ~art.n Polski, d!ugoletm w1ęz1en Polski ~a- W edd , . 'ednoczen!a w jedni! partńę 
nacyineJ, bezkomprom;.sowy realizator ha.da · .._ C t I .„_0~ prz . z.~n Z) ś . d a m

6
wca _ 

zjednoczenia wszy.slkich poslęoowych sił na· lnLerpelacie nosz 1uc„. Zif e Dfn UJ klasy robotnicze1.- o.Wta.c:z. 
· · · k- t b ł --=~~· czcimy pamięć takich bo1ownik6w sprawy ro-

rodu do bez:l:i!:O'Sne] walki z o u pan em - y B e z 5"' w .- a t I a botnicze ·, takich rewolucjO<TlilS•IÓW J J,nterna-Nowofilco tplerw-szym 6cQ(reta.r.zem gen-e-ralnym . 
1
. 

1
1, jak M _,_, N~"ot'·- lk:16rzy 

n [ ki · p ti' "R •b t ' ' C}ona ia ow, arc""'" v„ ""-'• .-o s ei an 1 o· o Ił.cze;. . · · walk" dali nieśmiertelny Gen. Witol<l opisuje ży-c:e Ma'fcelego No- swym zyc1_em [ „ . 
wotki. Urodzony w rccz'n'.e robo~n:ka fol- Szwowny ob. Redaktorze! I śoil, i że w;;zy5tko jest w porządku. Ponieważ wkład w dz:elo _wyzwolenia klas~ ~obotn1cze) 
we.rczn~o w 15-tym roku życia wstępuje na Jestem rnbotnicą, pracuję w PZPB Nr 2 i Elek-trown;a nadal nie włączała światła, po- i narnd:u, w. dz_1eło ~udowy , soqall'lmu, dali 
prakt~ę slu-sa:rską do cukrowni Ciechanów. zamieszkuję rz mężem, równ'eż robotnikiem, szłam tam jes.z.cze raz i dowiedziałam się, że przykł~d -swei m~przeied~a?-eJ post~wy wobe-: 
Na terenie Gechanowa d7-iała w tym czasie przy ul. Zachodniej 65 m. 1. Zajmujemy jetjen za światło nadal n.ie je-s-t zapłacone. wszelknch .wplyw?w obce) l wwg1e1 k1a-s1e ro 
SocjalJDemokracja Królestwa· Po-lskiego i Li· maleńiki pokoi.k, do którego światło włączone Zapytuję w• ęc, czy takie po„tępowanie pa· bo•tn1czej ideolog1L 
twy. . było z klatki t>ehodowej. Opłatę za świaitło na administratora może być to-lerowane? Kończąc, przemówlE!l!lle. g.en. Wlto-ld apeluje 

MaTcelemu in-s-tynM kla5owy wS!ka:zuje, te wnosiłam razem z komornym do admin-is tra- Oboje z mężem jesteśm" chorzy na ph.1-ca do robotmków . CUJkrowru i~. Marce:Iego No· 
SDKPiL .-to }lartia, która broni interesów k.la<sy tora domu, Lipiń-sk iego Andrzeja. Tymczasem i musimy świecić lampą naftową, co źle wpły· wotki, aby wlozyli w codzienną cię?Jką pracę 
robotniczej, !Jrowadzi bezkompromi-sową wal- w połowie l'pca Elektrownia wyłączyła· ś i_a· wa na stan naszego zdrow;a, Rano,. idą.c d-0 tvle oddaniia i ofiail'(lośoi, ile Marc~li ~ow?tko 
~z buriuaz;ą i przedwstaw-ia s'ę z całą mo- tło z klatki 1:l<:hodewej, a tym samym z moje- pra<'y, i wrara'ąc w·e<"7flrf'm n'" mnżemv wkladał w swą_ w.alkę pr i cale ~yc1e az do 
cą oportunizmowi i nacjonalizmowi. Nowotko go mieszkan:a. Uda-łam się do Elektrowni przygotować nawet posiłku z p-0wodu bral}u ostalniego tchmema, a w ten s~sob ~laną s•ę 
us]nie pracuje nad sobą. Nocami pochl~ia M'ejskiej i tam powied1iano mi, że światło światła . on~ godni towarzysza pracy, .ktory, :v:sr~d mch 
stosy k.siążek. :z chwilą wybuchu wojny świa- zostało wy1ąrzone ną 6kutek nieuisz-czenia Może ta in·lerpelac_ja wpłynie na: zmia1Dę ist· wyrósł, walczyil i był z mm1 naiso1sleJ Z1W1ą-
towej, Nowobko ws•tępuje do part-li. należn-0ści. Udałam s'ę więc do dz,ielnicowego niejącego s-tanu rzeczy! zanv. 

W tym czasie, gdy praw:ca PPS stanęła ~ Komitetu Partyjnego i st~mtąd wydeleqowa- Dolińska Helen-a --------------------
&tronie mocarstw centralnych-N:emie-c i Ą.u· no towarzvsza do Z·lJadama sprawy. Wraz z Zachodnia 65 m. 7 Radz1·ecka kron1"ka kulturalna st:ro-\Vęgier 1 rozpłynęła się w ob-oz'.e legio- ni'.'1i przybył do admin·i~trat_ora domu ob. • • 
nowym P:łsudsk!ego - SDKPiL występowała dzieJn;cowy n~s~ego kom:sa.natu (8·g?), ale, OD REDAKCJI. ta sorawa musi rnstać po· • 
z całą s'.łą przec:wko orientacji na państwa/ nJe;tety, adm~mstratora_ nie -z.ą~talt! w: ęc zytywn :e załatwiona. Robotnicza rodzina 'nie Społeczeństwo :radzieclde uroczyście u-
zaborcze demaskowala ich kłamstwa - j rozbi-I zos.aw1ono mu wezwan-·e do ~-0m~-sanatu, na może być u:w. leżniona od fantazji pana admi- czciło 100-ną ro<.>znicę śmierci wielkiego 
jackie h~sła. które •jednak nie etaw'ł s;ę, Doo:ero na po- nisttatora, który zwleka z zr.placeniem rachun architekta rosyjskiego Wasyla Stasowa, 

Wierna swym za:>ad0t111 solidarnoficf między- wtórne ~ezwanie. Udał ~i ę .~o kot;i'sariat11 .i ków za świat!'.>. Wurlo bYloby dociec, dlacze· twórcy wielu pięknvch budowli W Leningra. 
narodowe/ SDKPiL konsekwentnie głosiła ko· tam powiedział, ze nalezno·sc za swiatlo Ul· go ob. Lipiński rachunków tych nie uiśc-il? J 

nieczność współdziaJllni.a robotników polskich dzie i Mookwie z okresu przełomu wieku 
r rol:>oWkami rosyisktml w walce przeciwko 

5 XVIII i XIX. Odbyły si~ liczne akademie, 
wspólnemu wrogowi- caratowi. 1~1v teatr s'w·e· · ,,.AWV zaś w domu, w którym mieszkał Stasow 

Mówca przypomina na·s·tępnie, te zwycię- U , & 'iw U łJI została wrn.urowatna tablica pamiątkowa. 
shvo rewolucji lJ_stopadowej w Rosji umożli- Słuszna inicf· atywa Okręo-owey· K · •• z z w Ermitażu Lemngradoom otwarta zosta wiło na.rodowi p-olEi!kiemu od-zyskanie niepod- • e OmlSJI ..,w. aw. ła wystawa, poświęcona twórczości wiel· 
Jegłości. Nie powSitała jednak wówczas taika Działalność łeatrów . świetliicowych była zna NaJelŻ.y - nadmienić, aż w nowou-twor.zonym ki hit kta.. 
Polska, o której marzyli najlepsi synowNie lu· na dotycliczas jedynie z W)"S'tępó-w: k-0nkurso- teatrze widzowie będą mieli możność zetknię· ego a.re e • • • 1 : 1 ·~~~ 
du polsikiego, o którą walczył Marceli owot- wych. Oczywiście, 1;i to nie mo-glo dać pe-lne· cia 6ię ze wszy61ikimi formami aTtystycznymi 
ko. Organi1ll!je on .robotn.ilk:ów do walkJ o 6We go obrazu .rozwo·i·u p1~cówek kulturail:no • o.r· Komitet dls Spraw Sztuki przy Ra'ihie 

'f' pracy świetlkowej. A w:ęc z utworami tea· w~-~-~ Ć shlszne prawa, do wa!lki o zdobycie władzy. tys:tyc141vch na ~erenach świetlic. A. by więc t Ministrów ZSRR postanowił ..,_,. 6~wa 1 
tra nymi, z baletem, koncertami chórów i or· Ar-es-z.towany - zos.taje wypuszczony pn.ez zapoznać najszerg,ze rzesze pracownicze z o· w listopadzie 1~9 r. w Państwowej Galerii 

władze, gdyż robotnicy cukrowni,.tstając w je- &iągnięciami· Ze6polów wiethcowych, Ok>rę- x_,jestr ii~, Jako ierwsze wys-tąpią w nowym Tretiakowskiej wielką wystaw~ nowych 
go o1J.ronie, gro:i:ą strajk~em. gowa Komi6 ja Zw. Zawodowych w Łodzi pod· teatrze ze&poly, nagrod.zone w fjna]e Ogólno· d . ł l t afild i źb W l 

W tym cza.i;ie SDKPiL połączyła 6ię z PPS jęła projekt s•tworzenja stałego teatru świe· p-0lsikiego Konkursu Teatralnych Zespołów zie ma ars wa, tg' rz:_X· 00_~ 
lew1c1t i ubWorzyła Komunistyczną Partię Pol- tlioowego. Na ,teatr ten będzie przeznaczona Swietlicowych. Są to rzesp-0ły świetlicowe ułatwienia artystom etworz„u.m nowye.11 
5Jd, Partię, która w ok.resie międ-zy'wojennym nowowybudowa-na piękma gaJa w gmachu PZPB Nr 4, PZPB Nr a, PZPB w Pabianicach, dzieł, rosta.nie ułatwione zwiedza.nie p:rzed
była jedyną wyra,ticielką ~nteresów klasy ro- OKZZ. Wy•stępy zoopo·łów odbywać s.ię będą Pańr>twowych Zak:ł11dów AparMów Elektrycz· siębiorstw przemysłowych, kolejowych, kol 
botn.i.crej, moblli:z.owała szerokie masy pracu· 3, 4 rarzy ·tygodniowo. nych ~ Technikum Włókienniczego. chózów etc .. 
ją<'e do walki o Pol&kę socjalistycmą. 

KPP Jedyna rozumiala rolę Związku Ra
d:z.iecklego, mię_ zwycięskiego proletariatu kra 
ju socjaliz.mu dla utrwalenia nlepodległo~ci 
Polsk1. Marceli N1>wot::k,o j~t · jednym z naj
wybi'tniejs-zych ~ na.jbard'l'Jiej ofiarnych działa· 

~ czy KP!P. 
Marceli organizuje pierw~!!. Ra.clę Delega· 

tów Robotniczych i Chłopskich 1 zostaje jej 
aekre<tarzem. Yo r<lzwiązaniu Rad przez q-eak· 
cję, Nowotk-0 two.rzy związlkl zawodowe służ· 
by folwa.rc=ej. Wybucha.ją w okolicznyoh 
majątkach strajki! fornah, wołających o ordy· 
nar1ę, o umowy zbior0<we, o lepszy lo-s. No· 
wotl.kct dostaje się znów do więzienia. 

Po o'Pusza:eni'u wię-zienia iko.ntynuuje dzia· 
łalno.ść w mchu zawodowym d w Slp-Ólcl,ziel· 
czym. W 1920 r. Nowotko ipięt.nuje · zaboq-czą 
politykę Pil.6udsikiego na wschodzie. 
Prześladowany, zaO<:'Znie 6!k:aza.ny na ~mlert; 

ukrywa 6ię J d-ziala nielegalnie. Zmieruia na· 
zwisko, wys{ępuje pod pseudonimem „Max". 
Pracuje w woj. ślą-skim, !kieleckim, pozn.ań· 
skdm. W 1921 r. znów w więzien-iu. Po wyj· 
ściu r. więzienia podejmuje walkę. KPP i jej 
kierownictwo centralne, znając z11-lety Nriwot· 
ki, wysyła go na na itrudniejsze odcinki nracy. 

Aresztowany w 1929 t. 4 lata 6pędza w w-ię, 
zienm. Opuszcza w:ęz;enie i znów pode jmuje 
walkę, tym razem Jako ,1Ma'Yian". Jest to o
kres, gdy w Niemczecn docl!odz.i do władzy 
hitleryzm, a 6anacja zaostrza t;wą 1'0·lHyikę fa
szyzacji wszy-stkkh dzledziln życia s-połe-czne
go i 'Po'1Hyc-znego. „Marian" organizuje opór 
mas przeciwko ,polityce k.inftali-stów. Wio~ną 
1935 r. za „Marianem" zamytk:ają się inów bra 
m-v więzienia. Wyrok - 12 lat. Więzienie -
6tw:erdza mówca - było jego uniwe·rsytetem, 
g<lz:e iizn!Je·lniał swą wiedzę. 

W. \939 r. pękają mury więzi~nia, „Marian'' 
podejmuje działalność kon-spi·racyjną w sercu 
km ju, w Warl'-zawie. Jl!i5,t znany i ceniony. 

W 01kTeii;e między klęską wrześniową a po· 
'Wt;tan.iem Pohkie.j Partii Robo·tniczef. w -róż· 
n'f(:h 'te-renach d rróżnych środowiskach po· 
~~taly gru1py i i:oła, 6rokając w nowej sytua· 
CJt noweqo prngn~mu. Ma6y łaknęły walki o 
niepodległość, o wolność. Dojrzewa ikonie<:z· 
nośc u~worzenia p·uti-i, któ ra bv reali2-0wa!a 
prog.ram wa•}ki o wolność, Pol6kę i lud. 

Aby S'tworzy:ć partię robotniczą o skrysta
lizowanym program:e z. dale!ką perspektywą 
przy-szłości, aby stworzyć scentralizowan.ą, zdy 
6cypl~nowaną partię, konieczna była jasna i 
wyrazna platfo.rma walki. Konieczni byli po
nadto tacy ludzie, 'którzy by cieszyli <.i!ę auto· 
rvtetem wś•ród mas robotn'czy.-:h i chłolp6kich. 
Taka pla.tformq walki była pierwsza odezwa 
Polskie/ Partii Róbotniczef. Takim czlowie
kie.'TI, najbardzle; predestynowanym na stano· 
wisko k.'erownJka pwtil, był Marceli NownJ.JM.. 

Wspaniały , . rozwo stoi· cy 
W ciągu 30 lat władzy radzieckiej Moskwa powstałe w mle.iscu dawnych wąskich · zauł· 

zmieniła 11ię nie do poznania. Dwukrot· kćw, to brzegi rzeki i kanałów, ubrane w s1atę 
nie zwiększyła się przestrzeń z 17,7 tysięcy ha betonową I gra.nitową, na przestrzeni 55 km, 
do 32,5 tysięcy. Ilość mieszkańców wzrosła to 12 nowych mostów, to wreszcie wspaniałe 
trzykrotn:e„ 1 metro - duma mie~zkańców, ozdoba stolicy. 

Kolosalne nniany zaszły pod względem e- W okresie pięciolatek zbudowano ponad 6 
kQ.nomicznym: do gruntu zmienił się charak- milionów metr6w kwadratowych przE>strzeni 
ter miasta. Przed rewolucją Mosk~a nazy- mieszkabicwej, co stanowi 50 proc. całei p·.-e· 
wała'- się „perkalową'', obecnie stanowi ona strzeni mieszkaniowej Moskwy przedrewolu-
ośródek przemvsłu metalowego. W sto~unku cyjnej. ' 
do roku 1940 Moskwa produkowała towarów W stolicy powstały nowe skwery I parki. 
2 razy więcej, aniżeli cała Rosja carska w r. Przestrzeń zazieleniona Moskwy wynosi obec-
1913. Przemysł jec;lnego Stalinowskiego re· nie 5.000 ha. Jest to 25 razy więcej, aniżeli 
jonu Moskwy daje produkcji w'.ęcej, aniżeli przed rewolucją. 
dawał cały przemysł moskiewski w r. 1913, Moskwa stanowi poważny ośrodek naukowy 

Produkcja przemysłu moskiewskiego stano- nie tylko ZSRR, lecz całego świata. Tu znaj· 
wl ok. 15 proc. całego przemysłu ZSRR. W duje się sztab p.łówny nauki radzieckiej: Aka
ciagu ostatnie~o trzydziestolecia powstały nie demia Nauk ZSRR, jednocząca na_ipoważniej
tylko nowe fabryki, ale szereg nowych gałę?.i !'Ze siły naukowe kraju. Wystarczy p·lwte· 
przemysłu. Produkcja energii elektryc;i:nej dzieć, że ak~demia liczy 436 akademików oraz 
przewyższa w Moskw:e produkcję energ'.i elek członków-korespondentów, 4356 wspólpracow
rycznej calego byłego imperium rosyjskiego. ników naukowych I ponad 1000 aspirantów. 

Do niepoznania zmienił się wygląd zewnętrz Poza Akademią Nauk ZSRR znajduje się w 
ny Moskwy. Zgodnie z planem konstrukejl Moskwie ~zereg akadPrrt'.i specjalnych: Nauk 
stolicy zatwierdzonym w 1935 r. odbywa s!ę społecznych, nauk gospodarczych, nauk eko· 
systematyczna przebudowa mia.sta. Wyniki nomlcznych, pedagogicznych, Artyleryjska A-
tej rekonstrukcji są impCl'Ilujące, Moskwa dziś I kademia Nauk itd. . · 
- to szerokie zalane asfaltem ulice i place, W Moskwie znajduje się wielka ilość insty-

Rezolucja Plenum Komitetu Łódzkiego PPR 
(DokoI1czenle ze !tr. 3-ej) 

szego oczyszczania partii od obcych 
elementów i oddzinlywainie w tym 
kierunku na PPS. 

W pełni zrozuinieć "'1.aczeni.e z-toor
tości partii, ugruntowania 8wiado
mej dyscypliny partyj;iej, ko'liiecz· 
no§ci zwaZczania wszelkich objawów 
grupowości, fmkoyjno~ci i roboty 
rozkladowej w partii 

W pełni zrozumie~ roolizotooć w 
praktyce zasady demolcracji we
'IJYIUłtrz-partyjnej, kol.egia.Z.nośoi w 
pracy wszystkich instam.aji partyj
n11oh. zasz03e2Jiania :m.wul. krut'!llci 

ł 8iQ,mo7crytyl1'i jako potężnej broni w 
rozwo.fu partii i u.odpornieniu. jej tuz 
obce wplywy ideologiczne, zwalcza
nia biurokratyzm.i" w aparacie par
tyjnym i jeszaze ściślejszego pogłę
bienia zwiw~ku partii z klasą robot
niczą, z bWdnym i średniorolnym 
chłopstwem i z pracującą inteligen
cją. I 

Przezwyciężenie tJ,ja1umionych tta 
drodze sa~wkrytyki braków i niedo
magań wzmote wielokrotnie akty-w
noś6 partii, pogłębi jej świa.domość 
polityt.~ną i lepi?? ~ ., w ·i.re;i f!'l •"~ 1 
o 21.!'1.t::!:,.,„. ' "'\ .... ~ ;-. „ „ 

tutów naukowo-badawczych, wśród których 
na 9;erwsze miejsce wybija się świato.v~j &?a• 
wy Instytut Marksa -- Engelsa - Lenina. 
Celem tego instytutu jest teoretyczne opraco· 
wanie zagadnień z chiedziny marksizmu. W 
Moskwie znajduje się poza tym ogromna ilość 
innych zakładów naukowych. .Ponad milion 
osób pobiera naukę w rozmaitych instytucjach 
naukowych stolicy ZSRR. W śz~łach Mo· 
skwy uczy się ponad 596.000 uczniów. 

Pod względem tempa budownictwa szkolne
go i urządzeń technicznych i naukowych Mo· 
skwa z powodzeniem może zająć plerwsze 
mleJsce na świecie. 

Mc.s1cwa posiada 85 wyższych zakładów nau 
kowych. Około 120 tysięcy studentó~ uczy 
się na rozmaitych uczelniach Moskwy. Wśród 
uniwersytetów przoduje najstarszy Unfwersy· 
\et im. Łomonosowa, który każdego roku da
je krajowi setki doskonałych specjalistów z 
rozmaitych dziedzin wiedzy. 

Moskwa liczy 2255 bibliotek, posiadających 
ksi-ęgozbiory, których ilość tomów wynosi w 
sumie 42 mlliony. W jednej tylko Bibliotece 
im. Lenina naliczyć moMJ.a ponad IO milionów 
książek. Znajdujemy tu dzielą w 77 językach 
narodów ZSRR. Napływają tu książki ze 
wszystkich stron świata. 
Dumę Moskwy stanowią liczne tnuzea QBZ 

galerie obraz6w.1 Wiele z nich posłada zl'ła· 
czenie światowe: Muz.euro Lenina, Rewolucji 
Październikowej, Muzeum Hlstoryczne. Gale· 
ria Tretiakowska, Muzeum SZituki im. Puszki· 
na i wiele innych. I 

Głosy i odgłosy 
SWOISTA DENAZTFIKACJA 

Jak donosi pra~a niemiecka, we francu.
skiej strefie okupacyjnej - został areszto
wany dr Mueller - przewodniczący Trybu
nału Denazyfikacyjnego w Kaiserlanden. 
Okazało się, że ten „prezes trybunału dena
zyfikacyjnego" był od 1945 roku„. poszukiwa
ny jako zbrodniarz wojenny. 

Jak podaje prasa - Mueller w czasie nve 
go urzę'.Jowania zdążył zdenazyfikować Drze„ 
-·-'" ~ '•

0 :-i h 'tl<orowrów. 
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~. !a~.~~.~bę~~'!:r!i~!ó1 8 autobusów dla komunikacji miejskiej. 
PPR w na6tępują-cych 7akładach pracy: już przybyło do Lodzi 

Film w służbie racjonalizacji przemysłu 
Instytut Filmowy w Łodzi w porozumie· 

n'u z Centralnvm Zarządem Przemysłu Wló
kienniczegC' - • przystąmł d0 realizacji int~· 
resującego filmu pt. „O małej racjona.U.zacjJ 
w przemyśle włókienniczym". 

DZIELNICA WIDZEW Przed paru dn'.ami podaliśmy wiadomość o Zakłady Komunikacyjne przeszkolą szoferów 
Godz. 13.30 - PZP Nr 16 - zeborania wspól tym, że dz.ięki interwencji naszych władz miej do ich obsługi, v.ryznaczone :i:ostaną przystanki !le przędza.ln,i i 6kręcaln1 zm. l~zej, godz. 1-4-

WIFAMA _ t-0karze, zm. 2-aa, go<h. 16-ta _ skich Łódź otrzymała z „Motozbytu" prz:v- orllz Mie:iska Rada Narodowa zatwierdzi ta· 
Az.best - 1-sze kolo dz.enne, godz. 16.30 - dział 8-miu autobusów, przeznaczonych dla l«J ryfę opłat za przejazdy. 

Film ten ze względu na specjalny charak· 
ter i przeznaczenie, budzi zywe zaint.ereso· 
wanie w sferach przemysłowych i świata 
pracy Tematyka bowiem oparta jest na po
uczeniu rob-Otnik!.'ł '.l możliwośc'ach racjonal 
nego wvkorzystania wszystkich momentów 
w Pr':>d .ikcji. Bohaterem filmu jest włók
niarz łódzki, zaś akcja toczy się wokół co· 
dzienne.i pracy w fabryce włókienn·cz.ej z 
uwypukleniem pracy dobrze zorganizo11ranej 
i płyhących stąd kJrzyści oraz przeciwsta· 
wienia popełnianych błędów. 

wspólne pos:edzen·e Kom:tetów Dzielnico- munikac.tt mieiskicj. Fo tych n:ezbędnych formalnościach auto
wych (zebranie na dz:eln:cy). Po autobusy te, nowoczesne i wygodne Fia- busy pójdą w ruch, obsługując trasę między 

PZPB Nr 5 :--- godz. 7.30 - Straż Przemy- ty, wyjechała do Warszaw:v wczoraj rano eki- Pl. Niepodleglośri. a Starymi Chojnami. 
6łowia Pożarna, Obóz Pracy (wspólnie z PPS)' pa szoferów i w godzinach popołudniowych Na tych autobusach nie kończą się jednak 
goctr.. U-'Ła - Manipulacja Sznuirka. I wróciła wraz z cennym d a L 0 ri b dobre wiadomości dotyczące komunikacji w 
(DZIELNICA GÓRNA 

. Go<lr. 13.30 _ PZPB Nr 7 (Stolarow); PZPB Jednak na uruchomienie autobusów muszą naszym mieście. Łódź stanowczo znaj-
Nr 17 - tkalnia - zm. 1-sza, tkalnia priygo·, nas„żerowi<• poezekać jeszcze około 2-ch I duje sle obecnie w okresie pomyślnych '"ycla
t-0wawc.za i wykonczalnda; PZPJG Nr 8 tygodni. W przeciągu tP<to cz3su Mie:skie rzeń w tej dziedzinie.' 
(Buble) - przędzalnia - zm. 2-ga, tkalnia 
zm. 2-ga; godz. 16-ta - PZPJG - zmiana 
dzienna. 
/DZIELNICA RUDA PABIANICKA 
1 Cod?.. 8-ma - PZPB R'llda Centrala - Straż 
Przemysł-0wa - zm. 1-su.; god?.. 13~ta-PZPB I 
Ruda Centrala Tkaln'ia-zm. 1-sza; godz. 15.30 
- MZK - Komitet Współdziałani a. Zebrania 
'Komitetu F bryczneg-0 PZPB Ruda; godz. 15-ta 
- zebranie egzekutywy. 

DZIELNICA ŚRÓDMIEJSKA LEW A 
Godz.. 14-ta - PZPJG Nr I - zm. 1-6?a; 

god:i. 14.30 - PZPW 'Nr 29 (Alt); godz. 15-ta 
- Paged; godz. 15.30 - COU - koło Nr 3; 
go<lz.. 16-ta - MZK - koło ·Nr 41 godz. 19-ta 
-/prywatni krawcy. 
/DZIELNICA BAŁUTY 

'.' Godz. 16-ta - PZPJG Nr 8 - Biuro, CZP; 
godz. 19-ta - Dom Dziecka. 

DZIELNICA ŚRÓDMIESCIE 
Godz 14-ta - koło pn:y Szkole Prawnicze ' ; 

godz. 15-ta - Okr~gowy Insp. Ochr-0ny Skar· 
b0owej; go<lz. 15.30 - Firma „Kubli~'; godz. I 
16-'a - CZMI'Wl. - kolo Nr 2: godz. 1630 - \ 
PZPB Zjedno<:zenie Łódzkie; qodz.. 17-ta -
Dv•"k<"Ja W/ók •en Łykowych, Ł6dz.k1 Kom . f Pt) 
PPR; godz 18„10 - PDT - 'kolo Nr 1. 2. :l: 
tego &amego dnia: CT - koło Nr 2 i CT -, 
koło Nr 9. · 
DZIEL"l'IC Sl\AROMTEJSKA 

Godz. \4-ta - PZPB Nr 2 - przęcb:e.J.nia - \ 
2m. 2-ga; go.eh. IS·t~ - PZPB Nr 2 - odd'Z!~l 
11-g;; godz. 15 30 - PZZPP r 2 - odd·rn1.l 1 
II-g1, Sylwars: godz. 16-ta - PZPW Nr 39 -i· 
oddział IV-tv. 

DZIELNICA GÓRNA LEWA 
God.z. 12.30 - Zarz.ew (wspólnie 2' PPS): 

crodz. 13-ta - PZPW Nr 3 - tltalma - 2'ID · / 
1--sza; godz. 16-ta - Społem (w6pólnie 2' PPS) 

DZIELNICA GÓR.NA PRA w A I 
God?.. 13-1a - PZPW Nr 1; godz. 13.30 -

PZPB Nr 6; godz. 15-ta - Fabryka Tasiem 1· 

i W6tążt!k; godz. 16-ta - War&Ztaty Mecha
.!!!i<:zne, PZPB Nr 4 - kolo 3-de; godz. 18-.ta -, 
koło terenowe. 

DZIELNICA SRóDMIEJSKA PRAW A 
Godz. 13.30 - PZPDZ Galanteryjnego NT -4 

- koło 1-size; Lrejniing - zrn. 1-sza, PZPB 
Nr 9 - z,m. 2-ga; go<l'Z. 13.45 - PZPDz. Nr 1 
- ·ofo ~-de; g-0dz. 14-ta - Fahrtk11 Pnń· 

,.... ez.och Grejs; godz. 15-ta - Państwowy Mono· 
pol Ty~oniowy, Urz.ąd Zatrudnienia.; qodz. 
16-ta - PZ.PI>z.. Gał. NT .( - kolo 1, Zjedn. 
'Przem. G~mowego „Reks", Fabr. Nr 2 Fial. 
Tkalnia Nr 9: goo?.. \6.30 - „Księga"; gnr!i. 
17-ta - Goepert; !jOd'Ł. \8-ta - teTenowe Ko·\'. rolew; l~<Jo samego dnia P7.PW Nr 3tl - od-
dział „B". 

UWAGA 
Dzielnica Balutv 'Z.awiada.mi.a . że driś , dn'a 

14.9. br. o godz. i7-tej od'nędz.ie ~ię w Jok~l 1 
Dzie-lnicv ut Zgierska Nr 15 zebranie V.'v 

·-
Centrala Zaopatrzenia Materiałowego Przemysłu Włókienpiczego 

ogłasza Przetarg nieograniczony 
na dostawę następuj:icych artykułó'v teł'hniczn:rch: 5.000 szt. noży do cięcia 
Pluszu, 1.000 szt. rakli drukarskich. lO.OQ" OOO so:t. ig-ieł czesarkowych 10.674 
szt. szczotek technicznych. 70.676 szt. szr„wtek różnych. 

A!tykułów żelaz„,·ch: 1 OOO szt. ręg do gięcia rur Bergm~.nfl. !i, 001 szt. pilni
ków zegarmistrzowskirh rć7.11vch. 500 szt. pilników i~ożoW'·cb 8'' 5')'ł szt. niJnL 
ków P<'żow:i•ch :lO". 200 butli acetvlenowych preparowanych, 1.500 szt. dłut orl 
4 - 30 ml'l'l„ 1.500 so:t. środkowców rM:nvch. 100 szt. świdrów korb. od ~ - 10 
mm„ 30.00:J szt. nitów aluminio'i':rych. 30.000 szt. 11itótV m1..,ri..;„n""h. :'" "1)0 S'lt. 
11itów mo~iężnyrh, 1.000 par ol-ularów ochronnych białych. 500 szt. szkid Klin· 
ger::i. 

Art ·!p•ltł"' f'ltr„1iczn''<'h: 25.000 kg. onknsb lnianeiro. 30.000 k~. nlci11 lni::t
ne~w. 1.000 kg. oleju ri:epakowego, 30.000 kg. tranu tech.i."1iczne:;o, 3 OOO kg. tra
f!'fl"tu. 

BarwnlJci: .P.„e.ri<1t siarkowv. rzerń siark(lwa be:mnererlnia. rz„rń kwMo-chrn
mo~·:a. k<>dziowe do druku. Półwełniane wysokotrwałe i inne barwniki dla prze· 
mysh1 w!t)kien11iczego w każc1"i ilo~ci. 

Arh-lmłów budowlam·ch: 500 szt. i::krzyń o wym. 93 x 52 x 53 cm. odległość 
płóz 46 cm„ z desek 2'1 mm. we•vnątrz heblow::>ne Tl" C''l"W, we,..„r•·ry, i 1e..,„n::1tr?. 
w7m11rroii:ine frstwami, 470 m. "Ześc. tarcicy bi1kowej o 'l'l-.'111. od 16 mm. - 10!1 
mm .. 320 m. s7eąć. t(l"ri"" r1 ~hmvej o wvm. nd Hl mrn. - 100 mrn .. :mo rn. "7"ór 
farric.v olrho vej o wym. od 19 mm. - 100 mm„ 8!) m. szP.fo. tar"'"' "'r"'"""'"i 
o wvm. od 25 mm. - 100 m„ 110 m. S7.eśc. tsrcicv brz""'"''V"i o wym. on 19 ni..,, 
- 100 mm., 150 m. SZ')ŚC. tnricv jesionowPj o wym. n-1 2!'i m'Tl. - 100 mM., 
7 m. sześc. tarcicy jal'.'1nrowej o wvm. od 25 mm. _ 100 mm., 35 m. sześc. tar
cicy lioowei o wym. od 25 mm. - 100 mm. 

,>'.\rtv17•·'ów efo':tr'ltecJwl..,~r··~h: n oco m. antvgrom1 ::lx() , 1. ('"') m. antn'?'ronu 
:'.~~'). 1 OOO ro. antvgronu ?~16, 1.000 m. an''"!r'll"' 4-,? '.'i • ..., OOO r• ~"'t""'M"1U 
4x4, 2.000 m. ant.vgro11u 4x6. urll'vytów cl0 1>nty~rorm różnvch rozmiarów 35 Ofl!'l 
szt.. l!'i OOO l'lzt. n"rawek z kJ11„zvkiem. 500 szt. kinkietów źelaznvch z rurv 3-S" 
z rozetką., 150 szt. Pr?.ełacznikńw trójkat-gwiiizch z 731-„--:-....,.;,„;em ~x2!5 1"0 
szt. przełą.czników tróikąt-gwif1zda zzahe7";„czeniem 3x60, 60 szt. przełąr~ików 
trójkąt-gwiazda z zabezpil'cmiem 3'lt100. 80 szt. przela<:':>.nikńw 7"l'li„,.,., kienm
ków obrotów 3x25. 20 szt. pr~„l::-n7-ni~;:ów ;r.miany kienmków obrotów 3x60. 

Sprzęt 1')r?;t>,ciwno7iirowv: 1000 S?:t. gaśnir vroszkowveh. 'l''ę*P, tlOf>""'!e r'l.rcia
ne średn. 75 mm. 10.000 mh„ W'":.-!' tlnr zn" m1rciane średn. 52 mm. 2!1.000 mb., 
':ęż.e tłoczne Pllr~ianP. g-11m. średn. 75 mm, 7.000 mb., węże tłoczne parciane gum. 
sredn. 5~ mM. 2,1.000 mb. 

Wszelkie i'1fn-•11n„;"l i T\l"'rlkł,,.<lki przetarl."owe na W''~ei wvmie.,,ion ntvknłv 
m?ż~a ot:i-•winać. bezpłatnie w Biurze Zakupów Wolnorynk<>wYch C. Z. M. P. Wł. 
Łodz. Pl<>') 7 •„vciesb„ll. ?. tel. 1l2-9R 'HAz w Od<l-tiałach C. Z. M. P. Wł. w Kato-

Film opraC'owują najwybitniejsi fachowcy 
Instytutu Filmoweg-0 w Of)arciu c fachową 
por;idę specjalistów, post9wionych z ramie· 

I nia Centralnego Zarządu Przemysłu Włókien 
nlczeg'.l. 

Kolejarze - przodownicy pracy 
I 

Na Wystawę Ziem Odzyskanvch do Wro
cławia wyjeżdżają 'codziennie z Ł')dzi liczne 
wycieczki, orqanizowane przy poszczeg6l
r ·-~11 zs 1,lar-lach pracy. 

o „ tatnin ?l"rf?Anizowa'l~ znstała wydeczka 
n"~"'· Dvrckcię n';;:1'1>anwa f{n, 0 i Państwo
''"'Ch w Łodz. dl8 l OO kolejarzv-prz'.ldown.1 
kńw prac:v. 

Wi•cieczkę prowadzą wired:"·ektor DOKl' ł 
„rr:zes Zarządu Okręgowego Zwi'!Tku Zawo
d·w-0<?0 Kole1arzy 

CP PTTI organizat')rÓw v.•vcieczld było wy
.,,,~n i enie czołowych prai:own ków DOKP 
ł,ódź oraz danie 1m mozn0~c1 zapoznania się 
z o~;„„„ ięciami naszymi na Z1e:miach Za
chodnich. 

REJESTRACJA KART żYWNOśCIO· 
WYCH NA MIĘSO I TŁUSZCZ 

, Z~rząd Miejski w Lodzi - Wydział 
,c\nrc- ·vi 7 acji - pod~je do wiad,.,mc-o§ci, że w I s!;1ci')s.ch rzeźniczych, włączonych do miejs. 
kie.i sieci rozdzielczej, dokonywana będzie re 
jestrac~a kart żywnościowych z miesiąca 
wr7.eśnia rb. na mięso i tłu"ZC"ł:. 

Rejestracja odbywać się bę~zie na podst& 
wie III k11r>onu rejestracyjnego od dnia 14 
do Will 20 Wl7,('411il\ rb, 

Rej~trnwflć należy tylko kat. I zwykłą.. 
UWAGA: 
Karl ,.Zg" prarowników zatrudnionych vt 

przemyśle oraz pocztowców i nauczycieli nie 
nale~y rejestrować. 

wicPch. ul. Warsza~lfa Nr. 11 tel. 151-f!:'i. ".'' Bielsku, Kamienica. ~111E:l{a 1Wi tPl. SZ1'0ł,A PO'\'SZECHNA DLA DOROSł..YCR 
~<l-4-~. w l)7;„-„,.,„;,.,v1 i". ,.• T7;i;.~„··'-~-. Nr. 10 tel. 20-46, w .T"lP-'Ąi ,..„,...,„. 111. Ko· 
chap<>wskiego Nr 4 tel. 29-10 w Wałh l'7'"'h11. 111. BolPsława Chrobl'ei:!'O Nr !'i1 Zarząd M:p;.c;ki w Łodzi - Wydział Oświaty 
hl. 1?-~1. „, 7'"'"ne.i Gór7,e. 111. Pr-0 .,..; rsk" Nr. 4 tel. 716 ora~ 'W DelPgaturze - uwz~ledni::i.iąr potrzeby orób dorosłych, 
C. Z. P. Wł. -w '"'n1•«~n~•i". ,,1. ,~ • ..;„„ Nr 9 11 (7.aOP"trzAnie). · pra~11ąc~'ch uc7vć się w pńźniejszych godzi„ 

Oferty w zi>lakowanych koperh"h :i; Mpiąpm „OfPrla na E1.rlyk11h1 teclmi~e , m>ch wiec?.nrowych, prowadzi przy ul. Wien:-
wzg-lędnie n:1. vvyżei O'!'lot1mne. hno: ż~ri nyrh maków firrnow~•ch, naln?," qkł„dać ' bowei :ł7-:ł9 wieczorową szkołę pownechną 
:!' Ce~t„::-li 7"o~atrzenia Materiałow„go Przemysłu Włókienniczego Lódź, Plaq_ ~ dla dorosi~'rh. 
L1W''t'lęt1twa 2. · Lekcje odbY'"flją ~ię f l'!l.l'J tygodni~ od 

Ewentnahe ~1?7."'"lll')lan'! oJ'n""'""· luh prćoki należy nadevł11ć w zamkril 0 t•·n'' godzin:v JR - 21. Kur.c; n'1uki roczny. 
opakow::>niPch z godłt>m firmv ··n-~~n ie.i. r"l"m dokonania prób i 1111111iz. D0 Zap'.c;:v do wszystkich klas, od I pocx.ąvnzy 
oferty należv dołfl,czvń kwit nfl 'l'.rnłP"'1n" d" Narodowe~!) Bl'1"'1<11 Pol"kiort,.., n-i. 
dział w Łodzi konto Nr 95 wr"łiin,... ,.,,„ "t11rr:owe w W''Sokofci 2 nrC'<'. si1mv nf'<>ro- nrzv'muiP SPkrPlariat szkoły codziennie od 
wanei. Otm..,rcie ofPrt na"t„.-,; „. ,,~;„ '71 ''T7~Śni<1 48 r. o p,od;o;. 10-ei w BiurzP. ·1 <toC:z : n~ 18 - 20. 
Zakupów ~TolnorVri1rn.wvrh f'. 7 1\f n Wl. C'entral'l Za.strzeg'I. i::ohie prawo do- ----

działu Kobiecego Stawienn'ctwo obow ąi ! · ' 
wolnego W"horu oferPnta ni „-•~żnie orl cf0fou•a11~.i cen", nomir>-~·-·Ą n-,~"-„i0m"i 1, OGLOSZENIE 
dostawv. j11k również uniewr7.11ip-;., r,„z..,•~„1?11 bez podania przyC7,yn i pon""~"· zarząd "'i<::iski w Lodzi_ Wydział Zd'!'ll1 

kowe. nia z tego tytułu .iaki·hJ·oJ•„;Ąt~ n<h7. 1·ocnwań. !i733k wia _ ~r~·„„~„i w So:rita.lu Miejskim nr 9 
KO roNIKA -----=2--------:W!"'IZ,,.„,..,,,.„,,.._ 1---.------~------------·~ . ..,_ , -.. ---~zri: 
Kom'.tet Dzielnicv „śr'.>-:':n:e.ście" PPR ia·\ :---..----------------'" TYMCZASOWA ZMIANA TRAS LINil kk-""'.a '1<1 iot ... -~,...;~ 1ro kierownika labo-i 

wiadam'.~ wszvs·tk'c.h or„•~,„ntów. iż dziś. dn. PA~TWOWE ZAKŁADY TRAMl-VAJOWYCH ... -h„:,,!"\ ari"•:•--~„„n.,.o, 
14.9. br. o godz. 17-'eJ w lokalu wła6nym przy PRZEMY5Lu WEŁNIANEGO Nr 4 k j r'""~~..,·J; - ~l')t.-1r-'· " l<'':!g'J„ 
ul. p ;0 trkowckiej 53 odbęd 7•„ ~iE: odprawa . pre Dyre c a Miejskich Zakładów Komuni· - · ·- --- -n --··p „ .. - ~' 
\egentów z na;;tę?u'ąc'"ll P""'Z.~-:lk1em dzien- w L'ldzi ul. 1\.1\tnn 19 kacyjnych w Lodzi, podaje do wiadomośri. 
nym: to<! z powodu robót ziemnych na 11lic:v Na-

1. Referat tow. mqr . .że:b: ow;;k e90 na temat ~"tni"'1.ią natychmiast: piórkowskiego tramwaje linii 3, 5 i 16 od 
Sierpniowego Plenum KC PPR, 1. TE<::HNmA MECHANIKA wtorku dnia 14 Wl'Zt.'Śnia. rh. aż do odwoła-

2. Dy;;lrnsja. 2. J.j.tu PRZĘDZALNIK()W nia kursować będą następującymi ulicami: 
Obecnnść obow ; ą!kowa. 

Komitet Dzlelnlcowy 3. ZO-tu PP?;VKRF.'1.<\.CZY i ARU. Linia 3 Zan.ew, Kilińskiego, II Zajer.<lnill. 
EOWNIKóW Dąbrowskiego, Pl"cem Niepodległości. Piotr 

Km·IUNIKAT 
Wydział Opieki przy Lódzkim Komitecie 

PPR zawiadamia wr<zys~kich posiadaczy lo
sów loterii fantowej. ndbvt~j podczas zaba-

30-tu PO'll0'1' TH<óW NIE'WY
KW ALIFIKOW A1''YCH. 

Zgłoszenia osobiste -przyjmuje Wy-
lział Personalny. ' .Rl< 

kowską. Placem Wolności, Osiedle l\IontwiJ. 
la Mirecldeg<J. 

Linia 5 Chojny, Dąbrawskiego. II Zajez.d
nią, Ki!ińl'lkiego. N!.'łrutowicza, Szterlinga, 
Plllcem Wolności, Jutiiłnó1V. 

",n-,+„ni„ wrdług norm nrzewidzianyell 
dl~ ,...r,,.,cowników w !la.morządzie. 

Ofp••h1 WT"" „ .o.„n:~„·-~--- Jdod'rować ~ 
1.-~v: '\Vvn7J;.J ~ .· ~-1wia - Kancelaria - ~ 
Pi0+rkmr;:ka 11 ?.. ookój nr 110. 
Lódź, dniio 10 W"?:eśnia 1948 r. 

7. "'n 7 AD MJE.TSITT w ŁODZI 

OFIARY 
Koło PPR n"Zv Starostwie Grodzkim"' 

śródmi~jskim s1rłada na RTPD złotych dwa 
tysiące. 

tanecznei w dn. 12-go 9-'!o bni. w loka
lu tirzy ul. Piotrkowskiej 26'.Z, Ż"! powstały 
do odbioru fanty. ktńr"' "n-łb• Tl!\ 1'"StP.'l'1-
jące num.try: 19. 66, :l 06, 409. 434. 508. 510: 
530. 542. 91~. 924, 976, 1317, 1.398. 1404. 
1447, 1481, H84. 1519, 1537, 1539, 1813, 
1822, 1824. 1827. 1846, 1857. 1929. 1957. 
2332, 2334, 2380, 2504. 25!11, 2557, 2566, 

---------------------------------· WSTRZYMANIE R-UOHU KOŁOWEGO I.inia 16 n· potl'CZ11ą, Placem 
Piot1

-
1•"··•«1'" ł-'::irszalka Stalina, 

Wolności, OGŁOSl. ~ NIA DROBNE 

581, 2587. 2595, !640, 26!11, 2676. 3005, 
3113, 3328. 3346, 33!13. :l360, 3385, 3423. 
M64, 3~82, 3491, 3602, 3616, 3806, 3830. 
4501, ' 4503, 4528. 4801. 4811. 

Fanty na.leży odebrać na wartowni L6dz
kie1?0 J{nmitth1 PPR Tll'7.'' Si•,.,kiewicza 4!ł:.. . 

po!!zukuje od zaraz 

BIEGLEJ 
MASZYNISTKI 

Zgłoszenia osobiste do Biura Per- ~ 
sonalnego, Lódź, ul. Sienkiewicza 33. ~ 

Starostwo Grodzkie SródmiPjsko - Lódz
kie - Oddział Ruchu Drogowego - podaje 
do wiadomości, że - w związku z przepro
wadzanymi robotami -1'J.a ulicy Napiórkow
skiego Pa odcinku od ulic Lubelskiej - Gra 
bowej do ulicy Kilińskiego zostaje z dniem 
14 września rb. wstrzymany ruch kołowy 
na tym.że oddnku na okres 7 dni. 

go, II Zajezdnia. Kilińskie- Zaofiarowa!l14! orac:v 

Objazd ulicami: Lubelsk'l do Nowo-Za
rzewskiej i Grahową do Senatorskiej. 

• 
* • 

lllllllllllllllllllllllllłllllllllłllłllll11lllllllllllłlllłllłlllllllłlllllllllllllllllll 

Kursy dokształcające samo 
kształceniowe dla dorosłych 
Zarząd Miejski w Łodzi - Wydział Osw1a

ty - od 3 J11t prowadzi Kursy DokształCające I 
Samokształceniowe dla Dorosłych, przezna
czone dla osób, którym warunki nie pozwa
lają na normalną naukę w szkolach wieczo
rowych. 

Starostwo Grodzkie Sródmiejsk<> - Lódz- , Nauka trwa w niedzielę od godziny 9_ 14. 
kie - -Oddział Ruchu Drogowego - poda.je 
do wiadomości, że w związku z przeprowa- Absolwenci kursu rekrutujący się Qrzeważ 
dzanymi robotami po stronie wschodniej nie ze sfer robotniczych, rzemieślniczych, 
ul. Kilińskiego na odcinku od ulicy Napiór- działaczy społecznych i ośw:atowych otrzymu
kowskiego do ul. Stalina ruch kołowy z ją świadectwa ukończenia szkoły pod~tawo· 
dniem 14 września rb. aż do ukończenia 'ro- wej. 
bót odbywać się będzie tylko po stronie za- J Zapisy w każdą niedzielę od godziny 9-14 
chodniej tejże 1;1liey. w lokalu szkoły przy ul. Kilińskiego nr 141. 

POTRZER H kon · 
tyści i urzf:<l:,' ik 0bez 
nany z ad~1 lrnłami 

eleKl roterhr'"znv
mi. Centralll H!lndlo 
wa Przemysłu Elek
trotechniC"Znegn 11 l. 
Piotrkowska nr 1 O'l, 
Wvr'lzi"ł Perso!l<> hw 
od 9-13. 5781k 

Za!!Ub'tne dolrumenty 
ZGIJlHONO ksią
żeczkę Ubezpieczal-
11i Społerzne.i i nRnie 
ry wo.iskowe. J Mi Z· 
czurti Stanisław . F~
łat_a 2. 5783g 

ZAGlTBIONO kartę 
rejes~acyjną RKU
Łódź. Danielak Jan. 
Ogrodowa 26. 5787a 

ZAGUBIONO kartę 
reiestrac:viną RKU· 
~kierniewice Marat 
.T ózef wieś Łagów 
gm. Łyszkowice. 

5786g 
SKRADZIONO kar· 
tę RKU-Łódź-Mia· 
sto. 2 za.§wiadczenia 
pracy, świadectwo 
szkolne. palcówkę na 
P::irnsko Kluska 
Jan. 5784 

Różne 
c:"flrtowy Sprzęt 

Piłki- Siatki- kostiu 
my sportowe inne 
tirtykuły poleca -1 

Jan Pujdak i S-ka, 
Łódź, Piotrkowska 
nr ~3. 5617k 

:~J!~:~~:f4"';;t~fo~;;:i~t~~.p:eRl. w t.odz1. Komllet Redak.cy1ny Red.. 1 Adm Lt>oz.. P t ntrk•)WS~a tlb Teletony: Redaktor Na<zelny 216-14 Sekietanat l'>il 11 1<1''1~1t< 'a 0 .-.. . .na lł.!- 31 Dział 
!Jl ... .50. Konto PKO Vll-1505. Z....U Grat. R.S.W. Jlrau1~. Adm10 1st1a.c1a OJ• D~YJmuje od.pow1.edztaloości za tarnunl'lw-v druk oołoszeń. 
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TEATRY 
Państwowy Teatr Wo.iska Polskiego 

Dzis o godz. 19,15 arcydzieło komedio
pisarstwa francuskiego, p. t. „GRZEGORZ 
DYNDALA", Molit!r'a. Przekład Boy'a-że
le1iskiego. Reżyseria Da.nuty Pietraszkie
wicz. 

TEATR POW~ZECllNY 
. Codziennie o godz. l!J,15 „Lisie Gniaz
do" z udziałem Ireny GRYWINSKa;J i Ka
rola ADWENTOWICZA. 

TJ: ~TR .,SYREN A" Tranguttn 1 
Dziś o godz. 19.30 komedia p. t. „Dobrze 

skrojony frak". 

TEATR KAMERALNY DOMU ŻOŁNIERZA 
ul. Daszyńskiego 34 

Dziś i codz. o g. 19.15 sztuka C. de Peyret 
Chapuis „ Iiebo"~n7• 11 "'~ Pin" w rt:>:~·rserii 
J~m~sza Warneckieg-o. lld:>.i:il biorą: Wanna 
B1ehcka, Krvstyna Cierhrn„ska. II" 1;„a 
Głuszkówna, Czesław Gu7.el<. Tren'\ Hnr!>rka 
Wanda Jakubińska. Janusz Ja.-oń i Michał 
folina. Dekoracje Stanisława C'eoi<>1

-· '-a,.,_ 
Kasa czynna od li d'J 13· i od 15, tel 123-02. 

Teatr I\omedii Muzyczne.i „LUTNIA" 
Piotrlrnwska 243 

Dziś i dni nastennyrh o godzinie 19,rn 
,,Cnotliwa Zu111una", · operetka w 3-ch ak
tach J. Gilberta. 

Bil<>f·v r•:rzc~niei do l'1'1hvcil'ł 111. Piotrkow 
r.ka 102. a od godz. 17-e.i w kasiP teatru. 
W ni0dzielę kasa teatru czynna od godz. 
11-ej. 
LE'.l'Nt TEATR „OSA" 

Zachodnia 43. teł. 140-09 
' Codziennie o 19.30 w nieckii>le . święra 
o 16-tej l 19.30 komedia mu zyr?r.a ot. 

„ROZKOSZNP. DZIEWCZ.YNA" 
z T-I. Makowska w roli tyt„łowej. Zniżki 
ważne. Widownia szczelnie chroniona przed 
chłodem. 

NA 
'.ADRIA - „Biały Kieł" 

godz. 18, 20 w niedz. 16. 
film dozwolony dla młodzieży 

BAŁTYK - „Tajemnica Wywiadu" 
godz. 17, 19 21wniedz.15. 
film niedc.zwolon:v dla młodzieży. 

RAJKA - „Tajemnica nor:v wigilijnej" 
~odi.. 17,30, 20, w niedz. 15. 

. film dozwolony dla młodzieży 
GDł"NIA - „Pro~ram Pktu„Jności krajo. 

wycb i zagronic'.llnych Nr 29" 
qodz 11, 12. 13. 16. 17. 18: 19; 201 2i 

HEL (dla młodzieży} - „Chłopiec z przed
mieścia" 
godz 16, 18, 20 w nledz 14 

MUZA - „Lekkomyślna siostra". 
godz. 18, 20 w niedz. 16 

POL01''1A - „Siostra loka.ja'" 
godz. 16, 18.30, 21 w niedz. 13.30 

PRZEDWIOśNIE - „Statek pułapka" 
~odo:. 18, 20 w a1eii7. 1fl 
film dozwolony dla młodzieży 

POBOTNIK - „Swlony lotnik" 
godz. 16.30, 18.30, 20.30 w nf PdZ- 14 ~Q 
film dnwolony dla młodzieży 

ROMA - „Dragonwyck" 
godz. 18, 20.30 w niedz. 15.30. 
film niedozwolony dla młod~eży 

REKORD - „Bolero" 
godz. 18.30. 20:30, w niedz. 16.30 

STYLOWY - „Zti>torE: lata" 
J{odz. 16, 18.30, 21 w niedz. 13.30 
f.Jm dozwolony dla młodzieży 

~WIT - „Mfasto bezprawia" 
godz. 18, 20 w niedz. 16. 

film dozwolony rd lat 18 
tfĘCZA - ,.Sfostr1t lokaja" 

godz. 15.30, 18, 20,30, w niedz. 13. 
TATRY (w ogrodzie}-„Cygańska miłość" 

godz. 15,30. 18. 20,30 w niedz. 13. 
!i~m niedozwolony dla mkdz.ieży. 

:WISLA - „Cygańska miłość'' 
godz. 16, 18,30 21. w niedz. 13.30 
:film niedozwolony dla młodzieży. 

WLóKNI, RZ - „Siostra lokaja" 
godz. 16, 18,30, 21, w niedz. 13,30. 

:WOLNOSC - „Taiemnica wywfadu" 
godz. 16.30. 18.30, 20.30 w niedz. 14.30. 
film n iPdozwolony dla mtorl:r.iPży. 

ZACHĘTA - „Krążownilt Wareg" 
godz. 18.30. 20.:30. w n.ierlz. 16.30. 

Nr. 25 
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SOJUSZ robotniczo-chłopski utr,vala się 
GDANSK (obsl. wł.). Bh$kO 20-tysięczne 

rzesze widzów przyglądały się w niedzielę 
popisowi 1.500 sportowców, pJdcz.as tego
rocznego świ ęta sportu w Gdańsku . Po raz 
pierwszy w h ishrii sportu poJ~k1ego, wzięły 
w nim udział zespoły w '.ejskie. 

Defilada zawodników otworzyła to wiel
k ie święto zbratania się robutll!t{Ów i chło-

pów n~ zielonej murawie stad'onu. Wśród 
burzli\\fych oklasków przedef!bwały delc:za 
cje wszystkich towarzystw sporto~vych i k lu 
bów. Po zakończeniu barwnego przemarszu 
na boisko wbiega zawodn·k niosący poch'1d
nię zapaloną od znicza, płonącego na We
sterplatte Olimpij~zyk, Łomowski, przej
muje poch'Jdnię i przy dźwiękach Hymnu --·----- ... .-..:.....------------------------------

Nie wolno sprzedawać więcej biletów 
niż jest siedzqcych mie ·se na trv bunie 

Narodowego zapala zmcz. Flagę państwo""' 
i Gdańska wciągną\ na maszt dnigi olim
pij•zyk, Antk1ewic7. 

Z kolei na~tąp ito ro1.danle nagród z.espc>
łom powiat'Jwym za udział w b iegu narodo 
wym, po czym wojewoda Zrałek wręczy? 
przedstawicielom ludowych zespołów sporto 
wych asygnaty, uprawniające do odbi.1Jru 
~przętu sportowego, zakupionego z dobro
wolnych ofiar rob?tn~ków i rolnl'ków woj. 
gdańskiego oraz dotacji Związku Samopo
mocy Chłopskiej. Ogółem rozdano sprzętu 
sporfowego na ~urnę prze'kraczającą 2,500.000 
ztotych. 

Po defiladzie odbyły się J>Qkazy sporto~. 
podczas ktńrych sportowcy miast>a i wsi za· 

J0s !!"śmy jeszcze pod wrażeniem meczu Porządkowi nie mogh nic zdziałać, tym 
piłkarsk ego Kraków - Łódź. Jednak tym bardziej, że widzów napłynęła rekordowia demonstrowali swoją sprawn'Jść. Podczas 
razem mowa będzie nie 'J grze zawodników w tym sezon,e liczba - około 20 tysię<:y. pokazów na boisko wbiegły sztafety żoł
a o publiczności, o tej z miejsc siedzącycn. Zdaniem naszym należy temu złu jak naJ- nierzy WOP, junaków SP i sztafety kolar-

Faktem jest, że organizatorzy (w tym wy ry<:hlej zaradzić; na razie pn:ez sprzedaż 5kie harcerzy, Sztafety przywiozły urny z 
padku ŁOZPN) sprze~li w ęcej biletów tylko takiej ilości biletów, ile jest miejsc, a ziemią zebraną nJ pobojowiskach i obozach 
na tn'buny i miejsca siedzące przed try· potem p'Jrnyśleć o budow:e trybun 1 miejsc jeńców. Na zakończenie uroczystości woje
bunami niż b;vło miejsc do teg0 przeznaczo siedzących na wałach. I woda gdański Zralek wygłOsił przemówie· 
nych. Widzowie, którzy nadeszli n eco póż W przeciwnvm ra71e b~d·demy riągle n'e w którym wezwał sportowców Wybrze 
niej nic mieli już 1.arezerw'Jwanych miejsc. świadkami awantur jak to miało miejsce w ża do dalszej pracy nad p'Jdniesieniem 
Siedzieli tam już inru. n iedzielę. sprawności fizycznej. 

~~~------------------~~~~------------------------~~~~~~-----------------------

Bek • • pov11nsen " • IS z SW 
ale niespodzianki na 

wygi·a~ . 
torze trafiają się bardzo często ... 

Jutro o godzinie 17, przed kasami toru 
helenowskiego zbierze się niewątpliwie 
tłum zwolenników kolarstwa, aby być 
świadkami zaciętej walki cz')łowych na
szych długodystansowców o zaszczytny ty
tuł mistrza Polski w wyścigu na 50 k1lome· 

finisze, jest właściwie bezkonkurencyjny 
Niespodzianki jednak, zwłaszcza na torze 
zdarzają się często, lekkomyślnie więc ):Jyb 
by już z góry dekorować Beka koszull<ą 
mi5trzowską. 

trów. Koszulki z białym orłem bronić bę- UWAGA NA WARSZAWĘ! 
dzie łodzianin, Jerzy Bek, a z.dobyć będą ją Kogo możemy zaliczyć do najgro.źniej -
chcieli zapewne wszyscy, którzy jutro sta- szych jeg'J konkurentów? Przede wszystkim 
ną na starcie. Chcieć, to nie ')d razu jednak niebezpiecznym może być niedawny rekor
znaczy móc. Największym naszym, a przy- dzista Polski na 4 km - Gabrych, 'który 
puszczamy, że nie tylko naszym, ale wszy- niewątpliwie będzie chciał „pomścić" krót
stkich - jest sam obrońoa tytułu. Bek, w ki żywot swego rekordu (pobił go właśn'e 
ostatnim wyścigu amerykańskim, rozegra- · J. Bek, przyp. red.) no 1 Jak zwyklę koalic111 
nym w konkurencji 1>0lsko - czeskiej udo· war;;;1.awska z Wn:er:.ińskim_ Rze·i.nickim. 
'wodnił P'J raz niewiadom-0 już który, że w Napierałą, Kapiakiem i Siemińskim na cze· 
wyścigach torowych na dłuższych dysta~- le. Wars~wiacy ~ędą _niebezpieczi:i ~ylk'J 
sach, w których dominującą rolę odgi·yw;:i.ią dlatego, ze potraf11ł 011 w~pnlnvm1 ~1ł<1m1 

Sport UJ 1110 r . 

Mistrz·ostwa piłkarskie kół Gwardii 
W odbywających się rozgrywkach pilkar 

skich kół Z. S. „Gwardia" w ubiegłym ty.
godniu zanotowano następujące .wyniki: 
Koło Nr 5 - Koło Nr 13 wyrok 11 :O 
Koło Nr ('.) - Koło Nr 10 wvnik 4- :O 

łl'i „,. I '-nr•.1::.: 
Nowak me będzie grał 

w reprezentacji Krakowa 
KRAKóW. (obsł. wł.). Na wniosek kpt. 

związkowego 'Zarząd KOZPN-u powziął 
uchwałę, na mocy której wielokrotny re
prezentant Krakowa, Nowak (Garbarnia} 
skreślony został z listy reprezentantów 
Krakowa. 
Now~k od.mówił udziału w grze na zawo

dach Kraków - Poznań o puchar Kałuży 
w czerwcu br., przedkładając zdjęcie rent-
genologiczne, które miało dąwieść, że No· 
wak ma pękniętą kość w nodze. Nowak 
grał jednak w 3 dni później w barwach 
swego klubu (Garbarnia), a przeprowadzo
ne dochodzenia wykazały, iż zdjęcie było 
nieaktualne. 

Koło Nr 14 - Koło Nr 15 wynik 
Kąło Nr 3 - Koło Nr 8 wynik 
Koło Nr 4- Koło Nr 11 wynik 
Koło Nr 6 - Koło Nr 12 wynik 
Koło Nr 16 - Koło Nr 2 wynik 
Koło Nr 7 - Koło Nr 1 wynik 

2:1 
5:0 
1:0 
2:0 
o:O 
4:0 

Prowadzenie w paszcze<r6lnvrh grup:>.ch 
objęły Koła Nr 3, 6, 9, i 16 Kompania Ru
chu. W ciągu bieżącego tygodnia następuje 
przerwa w rozgrywkach, natomiast odbędą 
się spotkania w piłkę siatkową o drużyno
wego mistrza Z.S. „Gwardia''. 

Kaleilldarzyk spotkań przewiduje środa: 
15. 9. 48 r. 

1 spotkanie godz. 10.00 Koło Nr 5 - Ko
ło Nr 16 . 

2 spotkanie gou 10,15 Koło Nr 2 - Ko 
ło Nr 12 

3 spotkanie godz. 11,30 Koło Nr 4 - Ko 
ło Nr 6 

4 spotkanie godz. 12,15 Koło Nr 1 - Ko 
ło Nr 13 . 

5 spotkanie godz. 13,00 Koło Nr 8 - Ko
ło Nr 9 

6 spotkanie godz. 13,15 Koło Nr 10 - Ko 
ło Nr 11 

7 spotkanie godz. 14,30 Koło Nr 7 - :Ko
ło Nr 14 

walczyć i pomagać do zwycięstwa jednemu 
ze swoich kolegów, czego nie z.aobSe~ 
wal1śmy, niestety, do tej IY.>l'Y • łodzian. 
N'e ulega wątpliwości, że tak jak w wy~
gach amerykańskich, warszawiacy będą pró 
bowali ucieczek, gdyż tylko one będą mo
gły przynieść im zwycięstwo nad szybszym 
od n'ch Bekiem to też Bek nie będzie miał 
łatwego zadania i będzie musiał naprawdę 
mieć się bardze> na bacz.n<?ŚCl, aby nie utra
cić swej koszulki. 

UJRZYMY TEZ NARYBEl'C 
Wy:6cjg główny, o mistrzostwo Polsk' 

~\) km, odbędzie się na przestrzeni 125 okrą 
żeń toru, poprzedzą go jednak jeszcze wya
cigi dla tak zwanych „kartk')wlC!ZÓw'' czyli 
naszego narybku torowego. 

JU'l'RO WSZYSCY O GODZ. n-teJ 
NA TORZE HELENOWSKIM 

W związku z zawodami jutrzejszym!, kt6 
re z pewnością dostarczą wszystkim zwolen 
nikom kolarstwa znów wielu zdr')wych ema 
cj'i, organizatorzy ich Łódzki Okręgowy 
Związek Kolarski (obok piłkarskiego, jeden 
z najbardziej aktywnych związków w Ło
d7.i) czyni od1nwiedzialn. Y1W kierowników 
~Pkcji k-0larskich klubów zqieszonych ..,. na 
szym okręgu za dopilnowarue, aby W~YSC1 
zawodnicy zarówno licencjonowani, jak 1 
posiadający karty wyścig?we stawili slę 
jutro w Helenowie o godz. 17. 

KASY OTWARTE OD GODZ. 14-~J 
Aby uniknąć jutro zbyt wielkiego tłoktt 

przy kasach, pożądane byłoby, aby publicz 
ność za'Jpatrywala się wcześniej ..,. bilety 
wstępu, które będzie- już można nabyć w 
kasach od godzniy 14-ej. C.O do pogody, 
mamy wrażenie, że nie popsuje ona jutro 
szyld k-:>larzom. Gdyby jednak nW'iod]jt 
(a potrafi ona C'Zasa.mi zawieść na równł s 
!aworytam.i toru) - zawody przełorone :mo 
staną na dzień następny. 

ODPoczyNEK NA BOISKU 

Co uslq§zqn1r:1 przez radio 
8 spotkanie go<'iz. 15,15 Koło Nr 3 - Ko

ło Nr 15 
Rozgrywki w siatkówkę odbywać się bę

dą na boisku D.K.S. przy ul. Nawrot. Tur
niej przeprowadzony ;.ostan.ii;. systemem 
pucharowvm co nozwoh wyłomc cztery ze
snnł". które z kolei w ramach święta M. O. 
rCYLegraią. fin'll systemem uunktowym o ty
t·· ł mistrza koła. 
________ _,, ________ , ______ I 

Program na wtorek 14 września 1948 roku I meteorologiczny, 21.00 DZIENNIK, 21.50 
12.04 DZIENNIK, 12.09 Muzyka, 12.25 Mu- Skrzynka techniczna, 22.00 M1_1Zyka, tanecz
zyka węgierska, 12.45 (Ł) 1) P')mieszczenie na (płyty), 22;45 (Ł) Koncert zyc~en (cz. I), 
dla niosek, 2) Współzawodnictwo pracy w 22.58 (~) O_mow. progr. lok. na JUtr?, 23.00 
rolnictwie, 13.00 Koncert rozrywkowy, 13.45 Ostatnie wiadomości, 23.10 Muzyka tanecz
Cezar FRANCK, 14.30 (Ł) z dzisieJszej pra- na (płyty~, 23.~ Program na Jutro, 23.30 (Ł) 
sy, 14.35 (Ł) Arie operowe oraz pieśni i pio R:oncert z?'.~en (cz. Il), 0.30 (L) Zakończe
senki k'Jmpozytorów włoskich - śpiewa me audY<'Jl 1 HYMN. Gwiazda - ZKS 0:0. l' 

W c~ie przerw pomiędzy konkurencja.ml 
milo jest rozluźnić mię8rtie na zielonej mwa
wie boiska. 

Umberto Urbano (płyty), 15.05 (Ł) Felieton 
sportowy, 15.10 (Ł) Kwadrans muzyki lek
kiej, 15.25 (Ł) Skrzynka ŁRR, 15.30 Groch 
z kapustą - audycja łowno-muzyczn-a dla 
dzieci, 15.50 Skrzynka. ogólna, 16.00 DZIEN
NIK, 16.20 Odbudowa Warszawy, 16.30 Kon 
cert p')pularny, 17.00 (Ł) Awantura w Ari
zonie - słuchowisko, 17.45 Gramy 'IV sza
chy, 18.00 Mówi Wystawa Ziem Odzyska
nych, 18.05 Ulubione melodie, 13.45 Jak zo 
stałem pisarzem. 19 10 (Ł) Audycja słowno
muzyczna pt. „Meteor Antonio C')rtis gwia 
zda Nino Piccaluga", 19.30 Emancypantki, 
.19.45 Muzvka radziecka. 20.58 Komunil<"t 

Program na środę 15 września 1948 rano: W niedzielę ŻKS „Gwiazda" rozegrała 
5.00 (b) Polonez - powitanie, omów. pog'J- towarzyskie spotkanie piłkarskie z żKS-em 
dy i ważn. audycji dnia, 5.05 (Ł) Muzyka (Warszawa)· 
poranna z płyt, 5.20 Międzynarodowy kon- Przez cały czas przewagę posiadała 
cert wymienny z Katowic, 6.05 Muzyka po- Gwiazda, tylko bramkarz gości wypożyczo
ranna (płyty), 6.16 DZIENNIK, 6.30 Muzy- ny z B klasowej drużyny warszawskiej -
ka, 6.50 Program dnia, 7.00 Skrót wiad. uchronił gości od porażki. . 
dziennika porannego, 7.05 Przegląd prasy z „Gwiazdy" na wyróżnienie zasłużyli: 
stołecznej, 7.12 Muzyka, 7.20 (L) Przetwory Domankiewicz, Rozencwajg i Tygier. 
jarzyn?we, 7 .30 Muzyka, 8.20 Anna Prole-
tariuszka, 8.35 Muzyka, 8 . .55 Informacje Ciekawej naogół grze, chwilami jednak 
ogólnopolski( .Q oo Skrzvnka PCK. 11.10 (Ł) prowadzonej zbyt ostro przyglądało się 
KomJJnikatY. .:ikoło 1.000 widzów . 

• 

Lehhoatlet•'h"' -· CSR - Belgia 9 ·80 
PRAGA (obsł. wł.). Rozegrane w Pradze 
międzypaństwowe spotkanie lekkoatletycz· 
ne, Czechosłowacja - Belgia zakończyło si(! 
zwycięstwem lekkoat1p.t.6w czechosłowac
kich w !':losunku !łn :80. 
0-01902?. 

. . 


